ROK IX (1953) 


Ludzie pracy miast i wsi 
widzą w uchwale Rady Ministrów 
poważną zachętę do wzrostu wydajności pracy 


Czwartek, 8 stycznia 


a tym samym zwiększania zarobków 


Z uznaniem przyjęli uchwałę Rady Ministrów z dnia 3 bm. ludzie pracy 
miast i wsi. Praca punktów informacyjnych w zakładach oraz wyjaśnie- 
nia w prasie i radio przyczyniają się do pogłębienia zrozumienia zasad- 
niczego znaczenia uchwały i znajomości jej poszczególnych przepisów. Z 
coraz większej liczby zakładów pracy donoszą 0 wypłacaniu dodatku wy- 


równawczego i o przygotowaniach 


do pierwszej wypłaty wynagrodzeń 


za pracę na podstawie nowych podwyższonych stawek. 


Mianowanie 


podsekretarza stanu 


w Min. Handlu Wewnętrznego 


WARSZAWA. Obywatel Prezes 
Rady Ministrów mianował ob. Jana 
Kiljańczyka dotychczasowego zastęp- 
cę kierownika Wydziału Handlu KC 
PZPR — podsekretarzem stanu w 
Ministerstwie Handlu Wewnętrzne- 


80. 


Przyjazd delegacji 
pisarzy polskich z ZSRR 


Dnia 6 bm. powróciła do kraju po 
miesięcznym pobycie w Związku Ra- 
dzieckim 10-osobowa grupa pisarzy 
polskich. Delegacji przewodniczył 
Jerzy Putrament, sekretarz general- 
ny Związku Literatów Polskich. 

Pisarze polscy w Czasie swego po+ 
bytu w Kraju Rad zapoznali się z 
życiem kulturalnym Związku Ra- | 
dzieckiego, zwiedzili Moskwę, Le- 
ningrad i inne miasta ZSRR. 


Kobiety w nowych 


zawodach 


„Pilot 23“ 
obsługiwana 


Jednostka pływająca 
w porcie gdańskim, 


jest częściowo przez kobiety. , 


Na zdjęciu: Marynarze Halina 
Bankowska i Jadwiga Chajdziuk i 
wśród załogi na pokładzie statku. 

(Foto — CAF) 


Eisenhower proklamowany | 
of c'alnie prezydentem USA 


WASZYNGTON (PAP) We wtorek 
odbyło się łączne posiedzenie obu 
izb Kongresu; na którym Dwight 
Eisenhower proklamowany został `o- 
ficjalnie prezydentem Stanów Zjed- 
noczonych. a Richard Nixon wice- 
prezydentem jednakże do 20 stycz- 
nia urzęduje jeszcze Truman w cha- 
rakterze prezydenta. a Barkley w, 
charakterze wisenrezvdenta. Dopiero | 
w tym dniu Eisqghower zostanie za- 
przysiężony i obejmie swoje funkcje. 


Liczni robotnicy widząc w uchwale 
poważną zachętę do wzmagania pro- 
dukcji, a tym samym zwiększania 
swych zarobków, ulepszają metody 
pracy i podwyższają jej wydajność. 

W ciągu środy, po zakończeniu re- 
manentów i wycenieniu towarów, 
rozpoczęły sprzedaż dalsze sklepy. 
Duże zainteresowanie wśród kupują- 
cych budzi m. in. szeroki asortyment 
artykułów mięsnych. Ludzie pracy' 
widząc, że zakupy nie przedstawiają, 
trudności” — zaopatrują się przeważ- | 
nie w takie ilości produktów spo- 
żywczych, jakie są im potrzebne na 
dany dzień lub na kilka dni. | 

Żywy ruch panuje również na wie- í 
lu rynkach i targowiskach w mia- | 
stach i miasteczkach. Stan zaopa- 
trzenia i poziom cen w sklepach u- 
społecznionych 
wpływ na kształtowanie się cen żą- 
danych przez prywatnych sprzedaw- 
ców. Poszczególne próby windowania 
cen przez elementy kułacko-speku- 
lacyjne spotykają się z należytą od- 
prawą ze strony kupujących, którzy 
nie dają się oszukiwać i bez trudu 
zaopatrują się w sklepach uspołecz- 
nionych. Spekulanckie zakusy Koń- | 
czą się zazwyczaj obniżaniem cen, j 
nieraz nawet do poziomu niższego 
od cen urzędowych. 

k 


BYDGOSZCZ. W licznych zakła- 
dach pracy woj. bydgoskiego akty- 
wiści Frontu Narodowego zapoznają 
załogi z treścią ostatniej uchwały 
Rady Ministrów. 

M. in. wśród załogi Rzemieślniczej 
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naszych zakładów z korzyścią dla 
Państwa i dla siebie. Jednocześ- 
nie powinniśmy dążyć do pełnego 
akordowania prac nieobjętych je- 
szcze normami. Np. w dziale, któ- 
rym kieruję w odlewni mamy nie- 
wykorzystane dotychczas możliwo- 
ści zakordowania ok. 50 proc. prac, 
które można i należy zakordować. 
W ten sposób powiększymy znacz- 
nie możliwości podniesienia na- 
szych zarobków“. 


Pracownicy spółdzielni postanowili 
szeroko rozwinąć współzawodnictwo 
pracy i przyśpieszyć wykonanie bie- 
żących planów produkcyjnych. 


* 


Ożywioną działalność prowadzą: 
grupy informacyjne w Stoczni Gdań- 
skiej. Powstały one tam już we 
wszystkich wydziałach "produkcyj- ; 
nych. Wchodzą w ich skład ogółem: 
374 osoby. Znajduje się wśród nich 
wielu aktywistów komitetu Frontu 
Narodowego, partyjnych i bezpartyj- 
nych. 

Mówi do załogi przodownik pracy 
z wydziału montażu Tadeusz Jur- 


wywiera _dobitny, czyk: 


Słuszna jest uchwała Rady Mini- 
strów z dnia 3 stycznia br. Zachę- 


ciła ona mnie jeszcze bardziej do | 


podniesienia wydajności pracy, 
sę własny zarohek i przyczynię się 
do rozwoju gospodarki narodowej. 
Postanowiłem podnieść wydajność 
swej pracy co najmniej o 20 proc. 
To samo uczynią i moi towarzy- 
sze“, 


gdyż wiem że dzięki temu an| 


Artykuły autorów polskich 
na łamach prasy radzieckiej 


Na łamach „Litieraturnaja Gazie- 


Spółdzielni Pracy branży metalowej | ta“ ukazał się artykuł członka pre- 


„Zawór“ w Bydgoszczy toczyła się o-| 

żywiona dyskusja. Majster odlewni- 

czy Jan Pielak oświadczył m. in.: 
„Nowa uchwała Rady Ministrów 


zydium Polskiego Komitetu Obroń- 
ców Pokoju, Zofii Wasilkowskiej pt. 
„Dusza Kongresu*, poświęcony wra- 
żeniom z Kongresu Narodów w O- 


wskazuje nam, że musimy dążyć | bronie Pokoju. 


do wykorzystania wszystkich re- 


„Prawda“ zamieściła artykuł Ma- 


zerw produkcyjnych, do stosowa- |riana Brandysa, omawiający wspa- 


nia postępu technicznego, 


aby w | niały wzrost kultury w Polsce Ludo- 


ten sposób podnosić stale produkcję | wej. 


DALSZE WYJAŚNIENIA 


w sprawie niektórych zagadnień 


związanych z uchwałą Rady Ministrów z dnia 3 bm. 


Wobec ponawiających się zapytań 
dotyczących niektórych zagadnień 
związanych z uchwałą Rady Mini- 
strów z dnia 3 bm. w sprawie znie- 
sienia bonowego zaopatrzenia, regu- 
lacji cen, ogólnej podwyżki płac i 
zniesienia ograniczeń w handlu nad- 
wyżkami produktów rolniczych — 
Polska Agencja Prasowa uzyskała u 
kompetentnych czynników następu- 
jące wyjaśnienia: 

Kiedy otrzymają wyrównanie za 
styczeń br. wg nowych stawek za- 
robkowych pracownicy płatni z 
góry? 

Otrzymają je poczynając od dnia 15 
stycznia br. 


Co należy rozumieć przez zaro- 
bek netto z grudnia ub r. od któ- 
rego oblicza się jednorazowy do- 
datek wyrównawczy (0,8 proe.)? 

a) Pod pojęciem „zarobek netto z 
grudnia ub. r.“ należy rozumieć ca- 


łość wynagrodzenia przysługującego | 


pracownikowi za pracę wykonaną w | Branco, Kuo Mo-Żo, Saifuddin Kicz- 


grudniu ub. r., pomniejszoną o po- 
datek od wynagrodzeń należny wg 
dawnej skali podatkowej. 

b) Wynagrodzenie należne pracow- 
nikowi za pracę w godzinach nad- 
liczbowych, przepracowanych, w 


grudniu ub. r., stanowi nieodłączną, 


część wynagrodzenia grudniowego, 


od którego należy się dodatek wy- 
równawczy. 


c) Gdy pracownik uprawniony jest 
do premiowania, to za nieodłączną 
część wynagrodzenia grudniowego 
przyjmuje się te premie miesięczne, 
które normalnie przypadały do wy- 
płaty w grudniu ub. r. Bez znaczenia 


Przyjęcie W Moskwie 


z okazji pobytu 
delegacji zagranicznych 
na Kongres Narodów 


Zarząd Wszechzwiązkowego Towa- 
rzystwa Łączności Kulturalnej z Za- 
granicą (WOKS) wydał w Moskwie 
przyjęcie z okazji pobytu w stolicy 
ZSRR delegacji zagranicznych, które 
brały udział w Kongresie Narodów 
w Obronie Pokoju w Wiedniu. 

Na przyjęciu tym obecni byli: lau- 
reaci międzynarodowej stalinowskiej 
nagrody pokoju Sun Czi-Lin, Elisa 


lu, Ilia Erenburg, delegaci Chińskiej 
Republiki Ludowej, Koreańskiej Re- 
publiki Ludowo - Demokratycznej, 
Mongolskiej Republiki Ludowej, 
Vietnamskiej Republiki Demokraty- 
cznej, Indii, Burmy, Australii i in- 
nych krajów azjatyckich i strefy Pa- 
cyfiku, jak również delegacje Kuby, 
Argentyny, Brazylii, oraz przedsta- 
wiciele społeczeństwa stolicy. 


W dniu 4 stycznia 1953 T, 


Wende, Ambasador 
szuan, Minister Kultury 
wej Szen Jen-ping i Minister 
dworcu w Warszawie. 


ki wszystkich dzielnic kraju. Na terenie 


Ten obiekt Planu 6-letniego — to nowy 
wielki sukces polskiego robotnika i in- 
żyniera. W ciągu 17 miesięcy wybudowa- 
no gmach o 5 kondygnacjach, zainstalo- 
wano w nim skomplikowane aparaty 
i urządzenia. Całość wyposażenia chłod- 
niczego z wyjątkiem sprężarek, które 
otrzymano z NRD, dostarczył przemysł 
krajowy. Uruchomienia sprężarek doko- 
nali we własnym zakresie fachowcy pol- 
scy, przy czym wyróżnili się szczególnie: 
inż. J. Perkowicz, mistrz chłodniczy W. 
Jaskóła oraz kierownik robót montażo- 
wych W. Rachmański. 

Przemysł spożywczy otrzymał w po- 
staci nowopowstałej chłodni poważny 
magazyn, który usprawni w woj. ol- 
sztyńskim gospodarkę artykułami żyw- 
nościowymi. 

Komory chłodnicze i zamrażalnie tune- 
| lowe wyposażone zostały w specjalne 
urządzenia, które utrzymują jednakową 
temperaturę. Oddzielne komory przezna- 
czonó do przechowywania ryb. 


masło i inne artykuły spożywcze 


uprzemysłowionych rejonach, powstają nowe zakłady, 
dla w tętniące życiem ośrodki robotnicze. 
nego z takich zakładów - chłodni składowej pod Olsztynem. 


'Rybacy walczą 


5i w piw- j morzu tysiąc kg ryby, 
nicach chłodni składowane będą Owoce, tra „Peb-40* wyładowali 840 kg 


przybyła do Warszawy chińska delegacja 
rządowa dla wypracowania planu realizacji umowy o współpracy kultu= 
ralnej polsko—chińskiej na rok 1953. 

Na zdjęciu (od lewej): Sekretarz Generalny KWKZ Ambasador J. K. 
Chińskiej Republiki Ludowej w Polsce Tsen June 
Centralnego Rządu 
Kultury i Sztuki Włodzimierz Sokorski, na 


Chińskiej Republiki Ludo- 
(Foto — CAF) 


Nowy obiekt Planu 6-letniego 
chłodnia pod Olsztynem. 


usprawni gospodarkę artykułami żywnościowymi 


władza ludowa konsekwentnie wprowadza w życie socjalistyczną zasadę równos 
miernego rozmieszczenia sił wytwórczych w celu planowego rozw 


ijania gospodar- 
olsztyńskiego, jak i w innych nie- 
które zamieniają wsie i osie 
Ostatnio zakończona została budowa jed- 


woj. 


o pełne wykonanie 
planu połowów 


Pomimo złych warunków atmosfe= 
rycznych ofiarnie walczą od pierw= 
szych dni stycznia o przekroczenie 
planu połowów rybacy morscy. 
Usprawniają oni organizację pracy na 
kutrach, walczą o to, aby jak najle= 
piej wykorzystać każdą godzinę spę- 
dzoną na morzu. 

M. in. kuter „Gdy-47* z szypremm 
Maksymilianem Sójką wyładował w 
porcie po jednodniowym pobycie na 


Przy budowie chłodni użyto jako mate- | ryby. 


riału izolacyjnego — tzw. piano-szkła, 
którym zastąpiono znaczne ilości korka 
sprowadzanego z zagranicy. 

Realizując długookresowe zobowiązania, 
załoga budowlana zaoszczędziła poważ- 
ne ilości materiałów. — 

Blisko 60 proc. załogi budującej ten 
zakład — to synowie mało i średnio- 
rolnych chłopów. Na budowie zdobyli 
oni zawód murarzy, cieśli,. betoniarzy, 
zbrojarzy, powiększając kadry wykwa- 
lifikowanych fachowców. Po ukończe- 
niu budowy chłodni przeszli oni na in- 
ne budowy, a najzdolniejszy — Jan Ka- 
łembasiak syn chłopa spod Ostrołęki 
skierowany został do Technikum Bu- 
dowlanego we Wrocławiu w celu dal- 
szego kształcenią się, 

Przy budowie chłodni posługiwano się 
nowoczesnym radzieckim sprzętem: ko- 
parkami, spychaczami, transporterami 
itp., co ułatwiło w znacznym stopniu 
pracę załogi. Przy pomocy tych maszyn 
zniwelowano m. in. teren pod budowę, 
usuwając w bardzo szybkim tempie ok. 
200 tys. m sześciennych ziemi, 


| jest tu okoliczność, że premia nor- 
malnie przypadająca do wypłaty w 
grudniu ub. r. obliczona została na 
podstawie wskaźników” osiągniętych ; 
np. w październiku lub listopadzie. 


d) Skoro pracownik miał prawo o0-! 
trzymać premię w grudniu, a z ja-į 
kichkolwiek przyczyn nie wypłacono 
mu jej na czas, to premię tę nale- 
ży doliczyć do wynagrodzenia za 
grudzień ub. r., tak jakby pracownik 
rzeczywiście otrzymał ją w grudniu. 


e) W wypadkach gdy pracownik o- 
trzymał w grudniu ub. r. z jakiejkol- 
wiek przyczyny np. z powodu opóź- 
nienia wypłaty premii płatnych w li- 
stopadzie więcej premii niż normal- 
nie przypadało mu wg regulaminu lub 
też gdy otrzymał premię nadzwyczaj- 
ną (nagrodę), to premii tych nie u- 
względnia się przy ustalaniu wyso- 
kości wynagrodzenia netto, od które- 
go przysługuje dodatek wyrównaw- 
czy. i 


Od jakich stawek płac będą wy- 
płacane premie za ubiegłe okresy 
przypadające normalnie do wypła- 
ty w styczniu? 

O tym, czy premia wypłacana fak- 
tycznie po dniu 4 bm. winna być o- 
bliczona od dawnej czy nowej kwo- 

;ty uposażenia zasadniczego decydu- 
|je data (dzień i miesiąc), w którym 


(Ciąg dalszy na str. 2) 


Rene Mayer 
uzyskał inwestyturę 


do utworzenia nowego rządu 


PARYŻ. W nocy z 6 na 7 bm. kan= 
dydat na premiera radykał Rene 
Mayer uzyskał od Zgromadzenia 
Narodowego inwestyturę (upoważ- 
nienie do utworzenia nowego rządu) 
389 głosami przeciwko 205. Przed 
głosowaniem Rene Mayer złożył 


oświadczenie o swym progra- 
mie rządowym. Oświadczył on, 
że pierwszym zadaniem przyszłe- 


go rządu będzie zatwierdzenie bud= 
żetu państwowego i że konieczne bę= 
dzie zredukowanie wydatków o 80— 
100 miliardów franków. Już w toku 
swych rozmów z przywódcami po- 
szczególnych stronnictw podkreślał 
on, że w zasadzie muszą być zredu= 
kowane wydatki na cele cywilne. 
Mayer oznajmił również, że rząd wy- 
sunie kwestię zmiany konstytucji w 
celu udzielenia prernierowi szerszych 
pełnomocnictw. 

W kołach demokratycznych Paryża 
stwierdza się, że reakcja francuska już 
od dawna dąży do zrewidowania kon= 
stytucji, ażeby rząd, pomimo oporu mas 
ludowych i opozycji parlamentarnej, 
mógł realizować w drodze dekretów poe 
litykę opartą na planie Marshalla i pake 
cie atlantyckim. 

Następnie Rene Mayer wspomniał 
ogólnikowo o konieczności moderni- 
zacji przemysłu i rolnictwa i o in= 
westycjach na obszarach zamorskich, 
nie precyzując jednak co rząd zamie= 
rza przedsięwziąć w tej dziedzinie, 
Odpowiadając widocznie przeciwni= 
kom układu o utworzeniu „armii eu= 
ropejskiej*, Mayer uczynił mglistą 
aluzje do możliwości przeprowadze= 
nia rozmów „w celu przystosowania, 
uzupełnienia, sprecyzowania lub wy* 
jaśnienia niektórych artykułów“, 

Rene Mayer, który zajmował już róż- 
ne stanowiska w kolejnych rządach 

francuskich, związany jest ściśle — jak 
przypominają w Paryżu — z bankiem 
Rotschilda. Wraz z Bidault reprezento» 
wał on Francję w październiku 1951 ro» 


pu na sesji rady atlantyckiej w Ottą4 
wie. 


Katastrofa lotnicza w Anglii 


Agencja Reutera donosi, że 6: bm. 
uległ katastrofie w pobliżu Belfastu 
samolot pasażerski Tow British Eu- 
ropean Airways od szczątkami sa» 
molotu zginęło 27 osób. zaś 8 osób 
zostało ciężko rannych. 
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-233.355 fachowców w 


dostarczyło szkolnictwo zawodowe gospodarce narodowej 


Państwo Ludowe przygotowu,e młodzież 
do pracy w socjalistycznym przemyśle 


Rok 1952 charakteryzują na odcinku szkolnictwa zawodowego w Pol- 
šce Ludowej dalsze poważne osiągnięcia. y 


W minionym roku wprowadzono 
nową strukturę szkolnictwa zawodo- 


— kształcących ro- 


, zawodowego 
- botników o niższych kwalifikacjach, 


średnich zasadniczych szkołach za- 

o — przygotowujących ro- 
botników o pełnych kwalifikacjach 
i technikach — szkołach kształcą- 


szkolenie robotników masowych za- | 
wodów i kadr pedagogicznych dla; 
powie- 


Na żądanie gen. Clarka 


Li Syn-Man 
przybył do Tokio 


Z Tokio don: „że na żądanie genera- 
ła Clarka przybył tam „prezydent“ Ko- 
rei południowej Li Syn - Man. 

Jak wynika z wypowiedzi osobistości 
oficjalnych, Li Syn - Man udał się do; 
Japonii w celu „wyjaśnienia różnie zdań | 
reanga a > ią tr mj zawarciu trak- 

pokojowego Japonią a Ko- 

reą południową, = Haia 
Poza tym — jak wynika z doniesień 
korespondenta agencji United Press, 

Clark zawezwał Li Syn - Mana do To- 

kio, ażeby „skłonić“ go do wyrażenia 

zgody na przystąpienie Korei południo- 
wej do montowanego przez Ameryka- 
nów agresywnego paktu Pacyfiku. 


Znamienny jest fakt, że wraz z Li Syn- 
Manem przyjechali do Tokio: szef sztabu 
armii lisynmanowskiej i dowódca lisyn- 
manowskiej marynarki wojennej. 

Po konferencji z premierem Japonit 
Joszidą, ambasadorem amerykańskim 
Murphy oraz generałem Ciarkiem, Li 
Syn - Man złożył oświadczenie, w któ- 
rym zaapelował do Japonii, by ,„przy- 
łączyła się do walki Korei południowej 
przeciwko wspólnemu wrogowi“, 

Prasa japońska stwierdza, że Li Syn- 
Man zamierza zorganizować w Tokio 
DEI =. 5 paca pow 
zamieszkałych w Ja wysłać ich na 
front koreański. a 

Przybycie Li Syn - Mana do Tokio i je- 
oy wykorzystania Koreańczy- 

przebywających w Japonii jako 
mięsa armatniego w wojnie koreańskiej 
stanowczy protest ze strony 
mniejszości koreańskiej. w. Japonii. Jak 
donosi radio pekińskie, 120 przedstawi- 
cieli zjednoczonego demokratycznego 
frontu Korei w Japonii udało się do pre- 
miera Joszidy i wyraziło protest prze- 
<ciwko przybyciu Li Syn-Mana i pertrak- 
tacjom prowadzonym przez niego z Clar- 
kiem i Joszidą. 

Korespondent agencji Reutera donosi, 
że policja w Tokio została zmobilizo- 
wana na wypadęk ewentualnych de- 
monstracji przeciwko Li Syn - Manowi. 


rzono Centralnemu Urzędowi Szko- 
lenia Zawodowego, zaś kształce- 
nie techników - specjalistów ze śred- 
nim wykształceniem zawodowym 22 
resortom gospodarczym .W ten spo- 
sób zapewniono lepsze przygotowa- 
nie kadr stosownie do wymagań po- 
szczególnych gałęzi przemysłu. 
Szkolnictwo zawodowe w r. ub. do- 
starczyło gospodarce narodowej 
233.355 fachowców w tym 171.143 
wykwalifikowanych robotników i 
62.212 specjalistów ze średnim wy- 
kształceniem zawodowym. 


W roku 1937 — w okresie rządów 
obszarniczo-kapitalistycznych szko- 
ły zawodowe kształcące kadry dla 
przemysłu i rzemiosła oraz wszel- 
kiego rodzaju kursy zawodowe ukoń- 
czyło tylko 15.974 osoby. 

W 1952 r. do klas pierwszych za- 
sadniczych szkół zawodowych i tech- 
ników przyjęto 183.400 uczniów, pod- 
czas gdy przed wojną w 1937 r. przy- 
jęto do szkół i na kursy dla przemy- 
słu i rzemiosła 17.200 uczniów w tym 
do szkół państwowych tylko 6.500 


ILUSTROWANY KURIER POLSKI 


roku 1952 


lepsze przygotowanie młodzieży do 
pracy zawodowej wprowadzono też 
w szkolnictwie zawodowym nowe 
programy nauczania. 

Zacieśniono też więź szkół z 
zakładami przemysłowymi. Przez 
objęcie przez zakłady produk- 
cyjne szefostwa nad szkołami 
zapewniono młodzieży  ściślejszy 
niż dotychczas kontakt z zakłada- 
mi produkcyjnymi, przodownikami 
pracy itp. 

1952 r. przyniósł też poważną rozbu- 
budowę obiektów szkolnictwa zawodo- 
wego wszystkich kierunków. Świadczy 
o tym fakt, że w samym tylko szkol- 
nictwie podległym Centralnemu Urzę- 
dowi Szkolenia Zawodowego oddano do 
użytku 56 nowych obiektów o kubatu- 
rze z górą pół miliona m sześć. Miło- 
dzież oprócz nowych budynków szkol- 
nych i warsztatowych otrzymała 10 in- 
ternatów, dzięki czemu liczba uczniów 
szkół CUSZ, korzystających z interna- 
tów, wzrosła do 35.900 zaś liczba inter- 
natów do 294. Znacznie zwiększyła się 
też liczbą młodzieży korzystającej ze 
stypendiów, 

W ub. roku zwrócono również 
większą niż dotychczas uwagę na wy 
chowanie pozaszkolne młodzieży. M. 
in. oprócz świetlic zorganizowano 
ponad 200 kół racjonalizacji i postę- 
pu technicznego, w których ucznio- 
wie pod opieką nauczycieli pogłę- 
biają swą wiedzę techniczną. Powo- 


łano też do życia 6 ośrodków prac, 


W celu ułatwienia chłopom w wo- 
jewództwach, w których jest stosun- 
kowo mało lasów zaopatrzenia się w 
drzewo opałowe na zimę Rząd spe- 


cjalną uchwałą wprowadził zespoło- | 


we wyjazdy chłopów po opał do wo- 
jewództw dobrze zalesionych. 
Zespołom chłopskim, organizowa- 
nym przez terenowe Rady Narodo- 
wć, Gminne Spółdzielnie i ZSCh, 


Nr 7 octu 


Rząd przedłużył termin 


zespołowych wyjazdów chłopów po opał 


Ponieważ zainteresowanie chło” 
pów wyjazdem po opał w daiszym 
ciągu wzrasta, Rząd p 
ważność uchwały o zespołowych 
wyjazdach chłopów po opał do 
końca marca br., nie zmieniające 
dla zespołów ceny za drewno, wy- 
noszącej np. za 1 m3 drewna igla- 
| stego 6,40 zł do 6,99 zł. 
| Chłopi, 


którzy zdecydują się na 


które jeżdżały po opał, admini- | grupowy wyjazd po opał i po drewno 
Pancia lina wyznaczała do wycięcia | na inne potrzeby: gospodarskie, po- 
i zabrania z sobą odpowiednie sztu- ; winni zgłosić się do miejscowej 
ki drzew po bardzo niskich cenach. | Gminnej Rady Narodowej, „do gmin- 
Jednocześnie chłopi mogli nabywać | nej spółdzielni, lub do Związku Sa- 
pewną ilość tartacznego drewna bu- | mopomocy Chłopskiej, które organi- 
dulcowego. Zarówno przy przejeź-'zują grupy oraz ułatwiają uzyskanie 


dzie, jak i przy przewozie drewna 
członkowie grup korzystali z ulgowej 
taryfy kolejowej. 

Do końca ub. roku z tych uła- 
twień przy zaopatrzeniu się w dre- 
wno opałowe skorzystało 1.224 
chłopów, zorganizowanych w 131 
zespołach. Przywieżli oni do swo- 
ich gromad 15.981 m3 opału. Na 
jednego członka zespołu wypada 
więc po 13 m3, co jest ilością bar- 
dzo dużą. 


Odhudowa Lufthansy 


| Z Kolonii donosi agencja ADN, że 
jw dniu 6 stycznia założone zostało 
ponownie towarzystwo lotnicze „Luft- 


osób. Liczba dziewcząt kształcących | pozalekcyjnych szkolnictwa zawodo- ;hansa*. Przewodniczącym rady nad- 


się w technikach wzrosła z 39.1 proc. | wego, 


umożliwiających młodzieży 


zorczej tego towarzystwa został dr 


ogółu uczniów tych szkół w r. 1951 | rozwijanie jej uzdołnień artystycz- | Kurt Weigelt, który był jednym z 


do 40,5 proc. w r. 1952. 


Ubiegły rok przyniósł też w szkol- 
nictwie zawodowym poważne sukcesy 
w procesie kształcenia i wychowania 
kadr dla gospodarki narodowej w 
szczególności zaś w zakresie praktycz- 
nego przygotowania młodzieży do am 
cy w socjalistycznym przemyśle, Dzięki 
rozbudowie warsztatów szkolnych ucz- 
niowie uzyskali możność gruntowniej- 
szego zaznajamiania się z nowoczesną 
techniką i procesami produkcyjnymi. 


Wprowadzona w warsztatach no- 
wa metoda szkolenia polegająca na 
nauce praktycznej zawodu bezpo- 
średnio na produkcji maszyn, narzę- 
dzi i sprzętów użytkowych pozwoliła 
obok lepszego przygotowania mło- 


; dzieży do pracy oprzeć naukę na za- 


sadach planowych zbliżonych do wa- 
runków pracy w przemyśle. 

W 1952 r. uczniowie szkół zawo- 
dowych wykonali przedterminowo 
plan produkcyjny warsztatów i do- 
starczyli gospodarce narodowej pro- 
dukcję ogólnej wartości ponad 144 
mil. zł. Produkcja szkolnych war- 
sztatów, będąca miernikiem przygo- 
towania zawodowego młodzieży, 0- 
siągnęła już taki poziom, że obecnie 
uczniowie mogli przystąpić do wyko- 
nywania nawet skomplikowanych 
aparatów, m «im. przyrządów do ba- 
dania twardości metali. W walce o 


Wspaniały rozwój budownictwa w ZSRR 


Nowe miasta powstają w Kraju Rad 


W Związku Radzieckim w ostat- | 
nich latach powstało wiele nowych 
miast. i 

Nad brzegiem Dniepru, tam gdzie 
jeszcze niedawno ciągnęły się piasz- 
czyste wzgórza, powstaje obecnie 
najmłodsze miasto Ukrainy — No- 
wa Kachówka — miasto budowni- 
czych kachowskiej elektrowni wod- 
nej. Zbudowano tu już setki domów ' 
mieszkalnych, znaczną ilość gma- 
chów administracyjnych i urządzeń 
kulturalno - bytowych. Oddano do | 
użytku piękny teatr położony w cen- 
trum dużego parku, czynna jest filia 
politechniki odeskiej. 

Wkrótce w Nowej Kachówce roz- 
pocznie się budowa wielu przedsię- 
biorstw przemysłu lekkiego i spo- 
żywczego. 

W toku budowy są wielkie za- 
kłady bawełniane, które otrzyma- 
ją  najnowocześniejsze maszyny 
i urządzenia. Kończą się prace 
przy wznoszeniu pałacu energety- 
ków, nad którego upiększeniem 
pracują najlepsi rzeźbiarze i arty- 
ści Ukrainy. Nowa Kachówka sta- 
je się miastem - parkiem. Na pla- | 
cach i ulicach zasadzono dziesiątki | 
tysięcy topoli, klonów, moreli, ja- | 
błoni, grusz i różnego rodzaju 
krzewów. 

W  Azerbejdżańskiej SRR nad 
brzegami rzeki Kury niedaleko bu- 
dującego się węzła hydroenergetycz- 
nego, rośnie nowe miasto Minge- 
czaur, w krótkim czasie wzdłuż no- 
woczesnych szerokich ulic stanęły 
piękne domy, sklepy, szkoły i żłóbki. 

W strefie budowy kujbyszewskiej 
elektrowni wodnej powstały miasta 
Żigulewsk i Komsomolsk. Zbudowano 
tu nowoczesne domy mieszkalne, 
szkoły „teatry i kluby. W samym 
tylko roku ub'ogłym oddano do użyt- : 
ku 100.000 m2 powierzchni mieszka- ` 
niowej. Oba miasta szybko prze- 
kształcają się w duże ośrodki przes | 
mysłowe i kulturalne, dotychczas od- | 
dano w nich do użytku kilka fabryk, 


W Żigulewsku czynne są trzy 
szkoły, średnia szkoła zawodowa, 
która kształci techników wodnych, 


oraz filia instytutu przemysłowego. ! 


Bez przerwy prowadzone są prace 
budowlane w niedawno powstałym 
mieście Tachia - Tasz, skąd weźmie 
swój początek główny kanał turk- 
meński. Budowniczowie prawie co- 
dziennie oddają do użytku nowe 
obiekty. Przed nowym rokiem za- 
kończono budowę jeszcze jednej 
dzielnicy miejskiej oraz szpitala 
i polikliniki. 

Trwają przygotowania do budo- 
wy innych miast i osiedli wzdłuż 
trasy głównego kanału turkmeń- 
skiego. W pobliżu Tachia-Tasz 
uruchomiona zostanie fabryka pro- 
dukująca części domów mieszkal- 
nych. 


nych i pogłębianie wiedzy nabytej 
w szkole. 


ikierowników Lufthansy już za cza- 
|sów hitlerowskich. 


Dalsze wyjaśnienia 


w sprawie niektórych zagadnień 


związanych z uchwałą Rady 


(Dkończenie ze str. 1) 


premia ta normalnie wg obowiązu- 
jącego regulaminu premiowania 
przypadała do faktycznej wypłaty. 
Obojętna dla tej decyzji jest okolicz- 
ność, że procentowa wysokość tej 
premii ustalona została na podstawie 
wskaźników (stopnia wykonania pla- 
nów lub zadań), osiągniętych w mie- 
siącach poprzedzających. Jeśli zatem 
idzie o premię, która normalnie wg 
regulaminu ma być wypłacana w 
styczniu br..,to wypłacić ją należy 
w wysokości procentowej wynikają= 
cej z regulaminu, ale od nowej pod- 
wyższonej stawki zasadniczej lub no- 
wego uposażenia zasadniczego. W 
stosunku do tej premii obowiązuje 
nowa skala podatkowa. 

Z tego względu premie regulami- 
nowe, które normalnie przypadały 
do wypłaty w grudniu ub. r, az 
jakichkolwiek przyczyn wypłacane są 
z opóźnieniem, należy wypłacić w 
wysokości procentowej, wynikającej 
X regulaminu, ale od dawnej, a więc 
niepodwyższonej stawki zasadniczej 
lub dawnego uposażenia zasadnicze- 
go. W stosunku do tej premii obo- 
wiązuje dawna skala podatkowa. 

Jak się będzie obliczało premie 
kwartalne przypadające do wy- 
płaty w styczniu na podstawie wy- 

ników z IV kwartału ub. r.? 

Premie te normalnie, zgodnie z re- 
gulaminem mogą być wypłacone 
najwcześniej w pierwszych dniach 
stycznia br., gdy będą znane wyniki 
IV kwartału ub. r. Stosujemy więc 
zasadę o której mowa w odpowiedzi 
poprzedniej. Decyduje normalny re- 


Nowy Jork bez. autobusów 
na skutek strajku kierowców 


Jak donosi prasa, strajk 8.200 kie- 
rowców autobusowych w Nowym 
Jorku, który wybuchł 1 bm., trwa. 
Ruch autobusowy w Nowym Jorku 
został całkowicie sparaliżowany. 


satyra politczem:. 


John Bull: — Samie, mógłbyś mi zostawić chociaż ten telefon. Za- 
wiele przedsiębiorstw astugowych | daconitbym wtedy do prasy, że to komuniści 


zawinili upadek Anglii. 
(Ludas Matyi, Budapeszt). 


inistrów z dnia ‘3 bm. 


| poon termin wypłaty. Taką 
premię należy więc wypłacić w wy- 
sokości procentowej, wynikającej z 
regulaminu, ale od nowego, podwyż- 
szonego uposażenia zasadniczego. 

W stosunku do tej premii obowią- 
zuje nowa skala podatkowa. 


Jak się będzie obliczało specjal- 
ne wynagrodzenie kwartalne z ty- 
tułu Karty Górnika? 

| Specjalne wynagrodzenie z tytułu 
Karty Górnika będzie się obliczało 
wg nowej podstawowej stawki za i= 
lość dni faktycznie przepracowanych 
(lub  usprawiedliwionych) w IV 
kwartale ub. r. Jak wiadomo, wyna- 
grodzenie to wolne jest od podatku. 
To samo dotyczy specjalnych wyna- 
grodzeń kwartalnych pracowników 
stoczni. 


Jakiej podwyżce ulegnie wyna- 
grodzenie pracowników usługo- 
wych w Oddziałach Zaopatrzenia 
Robotniczego (OZR) i Oddziałach 
Zaopatrzenia Kolejarzy (OZK) 
(fryzjerów, szewców itp.)? 


O ile pracownicy ci opłacani są 
stawkami miesięcznymi, dniówkowy- 
mi lub godzinowymi, to podwyżka 
następuje na ogólnych zasadach. O 
ile wynagrodzenie tych pracowni- 
ków wypłacane jest w formie udzia- 
łu (procentu) od ceny usług, zarobek 
tego pracownika obliczać się będzie 
w sposób odrębnie uregulowany in- 
strukcją. 


Jak ustalić ceny usług świadczo- 
nych przez OZR i OZK (usługi fry- 
zjerskie, krawieckie, szewskie 
itd.)? 

Należy je ustalić w oparciu o jak 
najbardziej oszczędną kalkulację na 
zasadzie pełnej odpłatności. Ceny do- 
tychczasowe tych usług nie mogą być 
w żadnym przypadku podwyższone 
więcej niż o 20 proc. 


Jakiej podwyżce ulegają dodat- 
ki za znajomość języków obcych? 
Dodatki za znajomość języków ob- 

cych podwyższa się od początku 
stycznia jednolicie o 20 proc. 


Jak zostaną podwyższone wyna- 
grodzenia za szkolenie wewnątrz- 
zakładowe? 

Wszystkie wynagrodzenia za szko- 
lenie 
podwyżce o 25 proc. 


Jakiej podwyżce ulegają wyna- 


wewnątrzzakładowe ulegają | 


| przydziału wagonów kolejowych na 
przejazd i przewóz wozów, koni itp. 


Pamietnik 


ibylego jezuity 


i Nakładem Książki i Wiedzy uka- 
zał się polski przekład pamiętników 
włoskiego jezuity Alighiero Tondi 
pt za z pamiętnika byłego je- 
zuity*. 

Jezuita ksiądz Tondi, wicedyrek= 
tor instytutu wyższej kultury reli- 
gijnej w papieskim uniwersytecie 
gregoriańskim otrzymał od władz 
kościelnych zadanie pośredniczenia 
w kontaktach między Watykanem i 
akcją katolicką a różnymi ośrodka- 
mi włoskiego neofaszyzmu. 

Osobisty udział w występnych 
konszachtach mających na celu 
przyspieszenie ponownej faszyza- 
cji Włoch doprowadził księdza 

Tondi do przekonania, że polityka 

Watykanu jest sprzeczna z intere- 

sami narodu włoskiego, że stanowi 

ona poważne niebezpieczeństwo 
dla pokoju. 

Ksiądz Tondi znalazł w sobie dość 
odwagi cywilnej, by przyznać się 
publicznie, że służył złej sprawie, w 
którą uwikłał go Watykan. 21 kwiet- 
nia 1952 r. wystąpił z zakonu jezui- 
tów i rozpoczął publikowanie na ła- 
mach demokratycznej prasy wło- 
skiej własnych notatek — fragmen- 
tów prowadzonego przez siebie od 
dłuższego czasu pamiętnika. Treść 
jego pamiętników demaskuje Waty- 
kan jako pomocnika amerykańskich 
podżegaczy wojennych w ich zbrod= 
niczym 
bezpieczeństwu narodu włoskiego. 

Pamiętniki b. jezuity Tondiego są 
wyrazem przekonania, budzącego się 
nawet w kołach zbliżonych do sa- 
mego ośrodka knowań watykańskich, 
iż polityka wysługiwania się impe- 
rialistom, wbrew interesom i woli 
narodów, skazana jest na nieuniknio= 
ne bankructwo. 


Straik robotników 
kopalń miedzi w Chile 


Prasa amerykańska donosi, że w 
Chile trwa od trzech tygodni strajk 
| robotników kopalń miedzi. 


Spori 


POTAPOWICZ I WALENDZIK 
ZWYCIĘŻAJĄ W ELBLĄGU 


Rozegrane na lodowisku w Elblągu za- 
wody kontrolne w jeździe szybkiej na 
lodzie zgromadziły najlepszych łyżwiarzy 
Warszawy, Cieszyna, Torunia i Elbląga. 
Ogółem startowało 30 zawodników, w tym 
] 8 kobiet. Niespodzianką zawodów 
| zwycięstwo Walendzika (Toruń) nad mi- 
strzem Polski juniorów Matuszewskim 
(Warszawa), 

Wyniki techniczne: 

KOBIETY: 500 m — 1) Potapowicz Œ- 
bląg) 56,3 sek., 2) Morzycka (Warszawa) 
64,0; 1000 m - 1) Potapowicz 2:05,2, 2) Mo- 
rzycka 2:14,6; 3000 m — 1) Morzycka 
8:01,0, 2) Milecka (Elbląg) 8:01,0; 5000 m — 
Potapowicz 11:19,0. 
| MĘŻCZYŻNI: 500 m — 1) Matuszewski 
(Warszawa) 50,1, 2) K. Kalbarczyk (Elbląg) 
3) Walendzik (Toruń); 1000 m — 1) Wa- 
lendzik 1:49,2, 2) Matuszewski4f3) Kalbar- 
czy; 5000 m — 1) Walendzik 9:56,6, 2) Ma- 
tuszewski, 3) Kalbarczyk, 

W punktacji ogólnej zwyciężyli: wśród 
| kobiet — Potapowicz, wśród mężczyzn — 
Walendzik. 


| GWARDIA BYDG. — OWKS BYDG. 2:3 


W rewanżowym meczu hokeja na lo- 
dzie, rozegranym wczoraj w Bydgoszczy 


grodzenia za godziny wykładowe  ” bardzo trudnych warunkach atmosfe- 


na kursach? 

Wynagrodzenia za godziny wykła- 
dowe na kursach ulegają podwyżce | 
o 20 proc. 


Czy premie dla racjonalizatorów 

i wynalazców ulegają zmianie? 
Premie dla racjonalizatorów i wy- 
nalazców będą nadal wypłacane w! 


| tym samym stosunku procentowym 
| do oszczędności uzyskanych z zasto- 
ı sowania wynalazku lub usprawnie- 


nia. 


Stan pegedy 


Przeważnie pochmurno z niewielkimi 
opadami śniegu lub mżawki, zwłaszcza 
na zachodzie i południu, a z możliwością 
przejaśnień w płn. - wschodniej części 
kraju. Temperatura od 0 do minus 8 st. 
Wiatry dość silne wschodnie i 


d.- 
wschodnie. 7 


rycznych, OWKS Bydgoszcz odniósł 
szczęśliwe zwycięstwo nad miejscową 
Gwardia w stosunku 3:2 (1:0, 0:1, 2:1), 
zdobywając bramki ze strzałów Polaka, 
Wieleby i Trustowskiego. Bramki 
Gwardii zdobyli Norkowski i 
wicz. Szczegóły podamy jutro. 


punktnalnie i regnlarnie 
otrzymywać „IKP“? 

PAMIĘTAJ 

aby w porę 

| opłacić przo"me 


ratę! 
WSZYSCY 


tæ 


$ listonosze 
i WSZYSTKIE Agencje Pocztowu 
przyjmują prenumeratę 
do dnia 15 stycznia, | 


Chcesz w lutym 


spisku przeciw wolności i 


było 
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ILUSTROWANY KURIER POLSKI 


STABILIZACJA RYNKU WAŻNYM CZYNNIKIEM 


przyspieszenia naszego pokojowego budownictwa 


iedy w roku 1951 wprowadzono 

w Polsce zaopatrzenie bonowe 
na niektóre artykuły spożywcze, by- 
ło rzeczą jasną, że system ten może 
być pomyślany tylko na okres przej- 
ściowy, a nie na stałe. Zaopatrzenie 
bonowe jest środkiem doraźnym, 
stosowanym w sytuacjach gospodar- 
czych, odznaczających się takimi lub 
innymi trudnościami: środkiem łago- 
dzącym skutki tych trudności. Czyż 
można sobie wyobrazić lekarza, któ- 
ry by starał się zwalczyć tylko ob- 
jawy EO, a nie sięgać do ich 


czyn: 

Wśród ówczesnych trudności gospo- 
darczych najważniejszą była znana 
dysproporcja w rozwoju `: naszego 
przemysłu i rolnictwa i wynikające 
stąd braki zaopatrzenia w artykuły 
spożywcze, przy wielkim wzroście 
zapotrzebowania na nie, idącym w 
parze ze wzrostem przemysłu. Spe- 
kulacja wynikająca częściowo z 
działalności wrogich Polsce ośrod- 
ków, częściowo z żerowania służą- 
cych im pośrednio lub bezpośrednio 
elementów  kapitalistycznych po- 
większyła jeszcze te braki. Skutka- 
mi tego było paskarskie wywindo- 
wanie cen spekulanckich i niedo- 
stępność szeregu artykułów pierw- 
szej potrzeby dla ludzi pracy. System 
ponowy częściowo zaradził tej nie- 
normalnej sytuacji zapewniając 
światu pracy przynajmniej skromne 
zaopatrzenie w najpotrzebniejsze ar- 
tykuły. 

Ale życie idzie naprzód. W kraju, 
w którym dokonuje się tak wspa- 
niały i nie znany przedtem rozwój 
gospodarczy, życie to nie idzie ale 
biegnie naprzód. To.co było potrzęb- 
ne i celowe parę lat temu, dziś już 
nieraz. nie odpowiada swemu: zada- 
niu. System bonowy, który w swoim 
czasie spełnił niewątpliwie pożyte- 
czną rolę i przyczynił się do popra- 
wy bytu mas pracujących, z czasem 
stał się nie wystarczający. Właśnie 
dlatego, że był tylko środkiem do- 
raźnie łagodzącym trudności a nie 
leczącym. System ten poza tym był 
kosztowny, wymagał dużego aparatu 
administracyjnego i kontrolnego, 
który zresztą i tak nie zdołał uchro- 
nić od licznych nadużyć w tej dzie- 
dzinie popełnianych. 

Wprowadzenie bonów nie zatrzy- 
mało też wzrostu cen wolnorynko- 
wych. Byliśmy świadkami —* nie tyl= 
ko byliśmy świadkami ale i odczu- 
waliśmy to na własnej skórze — że 
ceny wolnorynkowe rosły coraz bar- 
dziej. W następstwie tego ludzie pra- 
cy, których zarobki nominalnie po- 
zostały niezmienione albo nawet 
wzrastały, praktycznie nie odczuwali 
tego z powodu znacznego wzrostu 
cen. Zyskiwali tylko spekulanci, re- 
sztki elementów kapitalistycznych i 
bogate chłopstwo, które pobierało 
za produkty spożywcze ceny nie- 
współmiernie wysokie w porówna- 
niu z cenami artykułów przemysło- 
wych. Nic dziwnego, że te ostatnie 
były masowo wykupywane i stawały 
się przedmiotem spekulacji. 

Najbardziej  charakterystycznym 
przykładem była tu sprawa chleba, 
którego masowe wykupywanie w 
miastach przez wieś powodowało na- 
wet gdzie niegdzie trudności mimo, 
że wypiek chleba wzrastał stale z 
roku na rok, a w roku ubiegłym 
podniósł się o 30 proc. Chłopu bar- 
dziej opłacało się kupować chleb po 
niskich cenach w sklepach uspołecz- 
nionych aniżeli wypiekać go z wła- 
snego żyta, które wolał on sprzeda- 
wać po wysokich cenach na wolnym 
rynku. A kułakowi opłacało się na- 
wet kupować tani chleb i wypasać 
nim trzodę chlewną! 


Wspaniałe perspektywy otwierają się 
przed narodem chińskim 


Rok ubiegły upłynął w Chinach 
pod znakiem wspaniałych osiągnięć 
we wszystkich dziedzinach budow- 
nictwa politycznego, gospodarczego 
i kulturalnego. Zakończono odbudo- 
wę przemysłu i dokonano wielkiego 
kroku naprzód w dziele jego dalsze- 
go rozwoju. W roku ubiegłym w 
Chińskiej Republice Ludowej zbu- 
dowano wiele nowych zakładów 
przemysłowych i fabryk, które wy- 
posażono w najnowocześniejszą tech- 
nikę. Liczne zakłady przemysłu hut- 
niczego, maszynowego, włókienni- 
czego i. innych na miesiąc przed ter- 
minem wykonały roczne plany pro- 
dukcyjne. Imponujące sukcesy osią- 
gnięto również w rozwoju rolnictwa. 


Globalne zbiory zbóż w 1952 r. prze- 
wyższyły o 9 proc. najlepsze zbiory 
w okresie przedwojennym. Bawełny 
zebrano 1,5 raza więcej niż kiedy- 
kolwiek przed wyzwoleniem kraju. 


Rok 1952 był rokiem dalszego po- 


głębienia przyjaźni chińsko-radziec- | nymi narodami buduje on swoją oj- 


kiej. Chińskie masy ludowe wyraża- 
ją najszczersze uczucia przyjaźni i 


sytuacji 


dukcji rolnej, która jaskrawo wyra- 
ża się w. tym, że gdy przemysł od 
początku Planu 
dwukrotnie, produkcja rolna wzro- 


spodarczej dokona się przez zniesie- 
nie nienormalnego istnienia aż trzech 


towarowej przez elementy dysponują- 


źródła energii, tym. bardziej, że.cena. 


rolnych oraz w cenach niektórych 


pieczeństwa i suwerenności, uważa- 
my równocześnie za swój najświęt- 
szy obowiązek czynić wszystko co w 
naszej mocy, aby podniosła się stopa 
życiowa człowieka pracy, aby jego 


ły zaspokajane coraz pełniej.“ 


darczej ma właśnie na celu w osta- 
tecznym swym wyniku trwałą po- 


pracujących. Różnice cen będą re- 


kompensowane powszechną podwyż- 
ką dochodów ludności utrzymującej 


| mię przy ramieniu ze związkiem Ra- 


Podobną dysproporcję można Wo] 
obserwować i w porównaniu innych 
artykułów z innymi artykułami, np. 
aby kupić pług w roku 1949 chłop 
musiał sprzedać 150 kg żyta, w roku 
1952 mógł nabyć pług sprzedając 35 
kg żyta. Równowartość 100 kg su- 
perfosfatu wynosiła w roku 1949 — 
47 kg, w roku 1952 — 15 kg żyta, 
100 kg azotniaku w roku 1949 — 
200 kg żyta, w roku 1952 — 35 kg 
żyta. Przykłady można by mnożyć 
bez końca. 3 


Jest rzeczą niewątpliwą, że ceny 


artykułów przemysłowych ustalone 


trzy czy cztery lata temu przy 
zmienności warunków gospodarczych 
musiały ulec generalnej rewizji, któ- 


ra by usuwała tę niezdrową rozpiętość. 


Równocześnie wieś, której dano o- 
becnie dzięki uchwale Rządu możli- 
wość swobodnej sprzedaży wszelkich 


nadwyżek artykułów rolnych, otrzy- 
ma bodźca dla zwiększenia produk- 
cji i tym samym zaopatrzenia mia- 


sta w artykuły żywnościowe. To zaś 
będzie już istotnym poprawieniem 
powstałej wskutek nadal 
istniejącej, wyraźnej dysproporcji 
między rozwojem przemysłu a pro- 


6-letniego wzrósł 


sła zaledwie o kilkanaście procent. 
Stabilizacja rynku i sytuacji go- 


cen dla niektórych artykułów: ceny 
bonowej, wolnorynkowej w handlu 
uspołecznionym i wolnorynkowej w 
handlu prywatnym. 


Zniesienie bonów musiało pociąg- 
nąć za sobą wzrost cen mniej więcej 
do poziomu trochę niższego od cen 
wolnorynkowych gdyż inaczej nastą- 
piłoby gwałtowne wykupienie masy 


ce większą gotówką i w rezultacie 
powstałyby znowu braki w zaopa- 
trzeniu i wyświdrowanie cen speku- 
lanckich. Zmiany cen niektórych u- 
sług wynikały z konieczności dosto- 
sowania ich do ogólnego wzrostu cen 
artykułów rolnych i przemysłowych, 
a np. jeżeli idzie o prąd elektryczny 
także dla wzmożenia walki o oszczę- 
dność w zużyciu tego podstawowego 


prądu wynosząca 30 gr za kWh była 
wyjątkowo niska. 


Rzecz jasna konieczne zmiany w 
cenach artykułów przemysłowych i 


usług spowodują zwyżkę kosztów u- 
trzymania ludności żyjącej z płac i 
uposażeń. 


Bolesław Bierut w przemówieniu 
sejmowym w listopadzie 1952 r. po- 
wiedział: „Stojąc na straży history- 
cznych interesów narodu, jego bez- 


potrzeby materialne i kulturalne by- 


Stabilizacja naszej sytuacji gospo- 


prawę bytu i stopy życiowej mas 


się z płac, uposażeń, rent i stypen- 
diów. Podwyżka ta będzie procento- 
wo najwyższa w niższych grupach 
uposażeniowych, siągając do 40 proc. 
Jak będzie wyglądała przeciętnie w 
porównaniu poprzednich warunków 


wdzięczności dla Związku Radziec- 
kiego i Wielkiego Stalina. 

Nowy, 1953 rok przyniesie naro- 
dowi chińskiemu nowe zwycięstwa. 
Nie osłabiając swych wysiłków w 
dziele przeciwstawienia się agresji 
amerykańskiej, naród chiński przy- 
stępuje do budowy nowych fabryk, 
zakładów przemysłowych i kopalń. 
Całkowicie zakończona zostanie re- 
forma rolna. 

W 1953 roku zwołane zostanie 
Ogólnochińskie Zgromadzenie Ludo- 
we. Będzie to wielki krok naprzód 
na drodze dalszej demokratyzacji 
kraju. 

Pierwsza pięciolatka chińska roz- 
poczynająca się w .bieżącym roku 
stworzy podwaliny uprzemysłowie- 
nia Chińskiej Republiki Ludowej. 

Z głęboką wiarą w swe ogromne 
siły i energię wkracza wielomiliono- 
wy naród chiński w nowy rok. Ra- 


dzieckii*, w jednym szeregu z wol- 


czyznę i walczy o utrwalenie po- 
koju. 


były łatwe. 
ster Rogodziński zaczął- jej robić 
wstręty. 
nim drobna, mała, 
nych koślawych bucikach i kolorowej 
chustce na szyi, obejrzał ją od stóp 
do głowy i rzekł niby do siebie, a 
właściwie tak, żeby wszyscy słyszeli: 


z obecnymi, możemy zobaczyć z ja- 
kiegokolwiek przykładu. Weźmy np. 
pensję pracownika zarabiającego 720 | 
zł, a więc średni zarobek. Różnica | 
wartości artykułów otrzymywanych 
na tzw. bon A-1 porównaniu z 
cenami wolnorynk: wynosiła 
około 64 zł. Podwyżka uposażenia w 
tej grupie wyniesie około 200 zł. Je- 
żeli uwzględnimy przy tym wzrost 
ceny chleba, elektryczności i innych 
usług ,to poziom pozostanie ten sam. 
Zaznaczyć trzeba, że ceny czynszów 
pozostały te same. 


Tak więc średnio w zasadzie sy- 
tuacja pozostanie niezmieniona. 


Zmieni się natomiast wyraźnie na 
korzyść ogólna stabilizacja rynku cen 
i zaopatrzenia. Doświadczenia pod 
tym względem krajów takich jak Wę- 
gry, które przeprowadziły podobną 
reformę, są jak najlepsze. Pozosta- 
nie nadal — i jeszcze znacznie zwię- 
kszony — bodziec do wzmożenia wy- 


dajności pracy, która bezpośrednio 


wpływa na wzrost zarobków, a w 


dalszej konsekwencji zwiększa mo- 
żliwości gospodarcze całego kraju i 
poprawy bytu mas pracujących. 


Niewątpliwie pierwszy okres połą- 


czony będzie z pewnymi dodatkowy- 
mi trudnościami. Niewątpliwie bę- 
dzie on wymagał specjalnej spraw- 
ności aparatu dystrybucyjnego, a 
rozsądnej dyscypliny i odpowiednie- 
go zrozumienia ze strony wszystkich 
obywateli. Niewątpliwie też wróg 
będzie próbował skorzystać z oka- 


zji, aby plotką, oszczerstwem, spe- 
kulacją wprowadzić zamęt i zaszko- 
dzić wspólnej sprawie całego na- 
rodu. 

Ale naród nasz odporny jest na 
podszepty zdrajców. Rozumie — a 
niebawem z pewnością wyraźnie to 
odczuje — że tego rodzaju stabiliza- 
cja rynkowa jest ważnym czynni- 
kiem konstruktywnym w budowie 
naszego nowego wspaniałego gma- 
Gej Polskiej Rzeczypospolitej Ludo- 
wej. 
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„Rozmowy odbywały się między peł- | wie „socjalistycznego wychodźstwa", 


nikiem (40) Z i Witkiem. 
R Sotykańiziy tych' spraw » dala drogą | SPONIE — JO, śmperictke, Ner 


przez futra Słoni. Na ostatniej konferen- kańscy. 


cji przedstawiciel ich zażądał wspólnego; FUTRA SŁONI — ambasada USA 
spotkania z nami. Witek z Ziutkiem |% Paryżu. > 


przedłożył projekt padło wała za:| NOTEĆ SŁONI — to wywiad 


warta i projekt został w całości zatwier- | amerykański. 


f 
, sięgało by to i - ZE 
Oise SO DERT a a Teza | A TOLICA — Ge7iAPIACIE WOSEONKY 


wiał drugi raz z samym Ziutkiem już po | £0%. lat na 
wyjeździe Witka z mp Albina. W kon-| Są i zeszyty. Pod tą niewinną naz- 


sekwencji tych rozmów Ziutek został |apq kryje się to, o co właściwie „Zes 
zapewniony, że sama zasada współpracy że H 2 że 
została zatwierdzona, Chodzi w tej chwi- | CeTowi" i „Witkowi* najbardziej 


li 0 uzyskanie zatwierdzenia wysokości ' chodzi, Dolary. Dolary, za które usi= 
fearboaten realizowania płatno- |łyje się sprzedać interesy swego na- 
r rodu. 


Ten dziwaczny tekst kryje w so- 
bie treść bardzo znamienną. Oto| ZESZYT — to po prostu 1000 dola= 


jeszcze jeden dokument dywersyjno- rów. 

szpiegowskiej działalności polityków | A oto główni pośrednicy w „zeszy= 

z emigracyjnego bagna zdrady inte- | towych* transakcjach. : 

resów narodu polskiego. MR. POL — płk. Sapieha, oficer 
Rozszyfrować go łatwo. Wystarczy | amerykańskiego wywiadu i krew- 

wiedzieć tylko jakie jest znaczenie |niak nieżyjącego kardynała Sapiehy. 

niektórych słów z tej pozornie bez- MR. BRĄZOWY — to Irwing 


sensownej mieszaniny, A cå 
ZECER i WITEK — to panowie Brown przedstawiciel na Europę re 


Zaremba i _ Białas, „wodzowie“ akcyjnej amerykańskiej- centrali 
WRN-owscy, przewodnicy i patrono- (Dokońezenie na str. 6) 


Śladem Źandarowej 


„Wyobraźcie sobie, drodzy czytel- 
*'micy; "dziewczynę lat OKołó 0- 
siemnastu, o kruczych bujnych wło- 
sach i ciemnych oczach, które pa- 
trzą na świat z niekłamanym zainte- 
resowaniem. Proszę dodać do tego 
mały, zadarty nosek, nieco szerokie 
usta i łagodnie zaokrągloną brodę, 


Pierwsze jej kroki w zakładzie nie 
Przede wszystkim maj- 


Kiedy Genia stanęła przed 
w  wykrzywio- 


— Iji.. takie chuchro! Nie dasz 


sobie rady przy maszynie. 


— A właśnie, że dam! — zawzięła 


się Genia. 


— Patrzcie, patrzcie! Honorna to 


ty jesteś, ale do roboty w fabryce 
ręce trza mieć silne. Dzieci do pra- 
cy nie przyjmujemy! 


Genia poczuła się obrażona w swo- 


jej ambicji kobiecej. 


— Nie jestem dzieckiem. Skończy- 


łam już siedemnaście lat — powie- 
działa tonem, który nie pozwalał 


wątpić w prawdziwość jej słów. 

— Jak babcię kocham, zaczynasz 
mi się podobać! Zgoda. Przyjmuję 
cię. Jak się nazywasz? 

— Eugenia Kowalska. 

— Dobra jest. Będziesz pracować 
przy wirówkach — zadecydował maj 
ster. 

I nazajutrz, po wypełnieniu for- 
malności, Genia stanęła przy maszy- 
nie w oddziale farb wklęsłodruko- 


wych. 

/ Przez kilka pierwszych godzin Ge- 
nia była jakby odurzona wszystkim. 
Nigdy jeszcze nie była w wielkiej 
fabryce, toteż wrażenie jakiego do- 
znała znalazłszy się po raz pierwszy 
w ogromnej hali, rozdygotanej tęt- 
nem maszyn, było wielkie. 

Genia chciała coś powiedzieć do 
swego sąsiada przy maszynie, ale 
głos jej zaginął wśród tego hałasu, 
jak ciche brzęczenie komara. Pra- 
cujący obok niej robotnik Chantkow- 
ski zauważył gest dziewczyny i pod- 
szedł bliżej. 

— Co to, niedobrze wam, Kowal- 
ska? — krzyknął jej wprost do 
ucha. 

Genia oprzytomniała. 

— Nie, nic... to tylko tak... trochę 
zakręciło mi się w głowie... duszno 
tu jest. 

— No, fiołkami u nas nie pachnie, 
wiadomo. Ale to nic, przyzwyczaicie 
się. 


nia. Wkrótce stała się wzorem dla 
innych. 

Majster, z początku uprzedzony do 
dziewczyny, teraz całkiem wyraźnie 
zaczął jej okazywać szacunek i sym- 


Przez pierwszych kilka dni łamała |patię. „Nabierał przekonania do pra- :- 


«ię Geńia Kowalska z trudnościami |cy kobiet, które coraz częściej obej- 
nowego zawodu, uczyła się pozna- |mowały odpowiedzialne stanowiska 
wać mechanizm wirówek i młynków | przy maszynach. 

ucierających farbę, doświadczała no-| Gdzieś w połowie września Toruń- 
wych wrażeń, jakie co dzień przy-|ska Fabryka Farb stanęła przed za- 
nosiła jej praca. Do hałasu i wyzie- daniem, które spędzało sen z powiek 
wów fabrycznych zdążyła się już|kierownictwu i całej załodze. Pew- 


a otrzymacie pełny obraz Geni Ko- przyzwyczaić. Z pracy wychodziła |nego dnia dyrektor spotkał w hali 
walskiej, która od sześciu miesięcy jeszcze jakby trochę oszołomiona i| działu farb wklęsłodrukowych se- 
pracuje przy wirówkach w Toruń- | z lekkim bólem głowy, ale zdarzało | kretarza 
skiej Fabryce Farb „Atra“. 


podstawowej organizacji 


się to coraz rzadziej. Po dwóch ty- | partyjnej. 


godniach ogłuszający łoskot maszyn | — Otrzymaliśmy w tym miesiącu 
i zapachy, wydobywające się z ol- | większe zapotrzebowanie na farby 
brzymich drewnianych kadzi, nie | wklęsłodrukowe — rzekł dyrektor 
robiły już na niej wrażenia. Po prze- | po chwili milczenia — musimy Wwy- 
zwyciężeniu pierwszych trudności, | konać olbrzymi procent produkcji 
praca przy wirówkach szła jej coraz | ogólnokrajowej. Przy dotychczaso= 
sprawniej i majster Rogoziński z|wych metodach pracy nie damy ra- 
zadowoleniem stwierdził, że nowa |dy. Trzeba coś postanowić. 
pracownica zaczyna wybijać się| — Czy macie jakieś propozycje? 
wśród robotników działu farb wklę-| — Trzeba wykorzystać maszyny do 
słodrukowych. Nie miała żadnych | maksimum. 
awarii, ani przestojów, pierwsza sta- | — Słusznie, ale jak, dyrektorze? 
wała do maszyny, odchodziła ostat- | — Otóż właśnie, jak? Myślałem już 
nad tym. Moim zdaniem konieczne 
t 3 red, jest wprowadzenie jakiejś nowej me- 
im ONU ce osi ni cia tody, któraby pozwoliła przyśpie- 
p ią d ç szyć produkcję i podnieść wydajność 
pracy. 
szkolnictwa wyższego w ZSRR (P29, gdyby tak zastosować na 

Ogromne sukcesy osiągnął naród | Przykład... 
radziecki w roku ubiegłym w dzie- | 7 -metodę Żandarowej, przejmo- 
dzinie szkolnictwa wyższego. Rok, Wanie maszyn w biegu? — wtrąciła 
1952 był dla radzieckich szkół wyż- |Się nagle Genia, która  przysłuchi- 
szych rokiem dalszego wzrostu. O-| wała się całej rozmowie z wielkim 
becnie w ZSRR kształci się 1.400.000 | zainteresowaniem. 
studentów. W 1952 r. przyjęto na! — Co?! Jak?! Ach, to wy Kowal- 
pierwszy rok studiów przeszło |SKA! 3 
370.000 studentów, znacznie więcej,| —- Nasza najmłodsza pracownica 
niż kiedykolwiek w okresie istnienia |na oddziale — rekomendował sekre- 
wyższego szkolnictwa w ZSRR. W |farz Genię dyrektorowi. a 
samych tylko wyższych uczelniach! — Wiem, wiem. Dobrze spisują się 
Moskwy kształci się więcej studen- |U gagi? aani 
tów niż łącznie w Anglii i Francji. ZA -©0 .d0 tej metody: Żańdało- 

W 1952 r. otwarto szereg nowych |wej... to rzeczywiście świetna myśl! 

wyższych uczelni, w tym Instytut In- Próbowaliście już? — zwrócił się 
żynierów Gospodarki Komunalnej w dyrektor do Geni. 
Stalingradzie, instytuty techniczne w| — Jeszcze nie, ale omówiliśmy 
Taganrogu, Riazaniu, Iżewsku, Tom- |już całą sprawę z kolegami: Dzie- 
sku, Instytut Weterynaryjny w Sie- | wiątkowskim, Chantkowskim i Racz- 
mipałatyńsku, Instytut Rolniczy wjkowskim. Od jutra możemy zaczy- 
Kutaisi i szereg innych. nać. 

Kadry wielkich budowli komuniz- | „ q Brawo! A więc dział farb wklę- 
mu uzupełnione zostały nowymi spe- słodrukowych przechodzi na nowe 
cjalistami — inżynierami-elektryka- metody pracy? r 
mi, hydrotechnikami, hydromeliora-| — Tak jest, dyrektorze! — zapew- 
torami 1 in. niła Genia, wstrząsając śmiało buj- 

x ną czupryną. W jej dużych, czar- 

W ZSRR powstała nowa instytucja | nych oczach zapalały się dziwne bły= 
— „Giprowuz*, opracowująca pro- | ski. 
jekty nowych gmachów wyższych u-| Od tego pamiętnego dnia z Toruń- 
czelni. Jest to jedyna tego rodzaju skiej Fabryki Farb „Atra“ posżły 
instytucja na świecie. W 1953 r. zwiększone partie farb wklęsłodru-= 
rozpocznie się w Leningradzie, Char- kowych do drukarni „Szpilek”, „Prze- 
kowie, Mińsku, Taszkiencie i innych kroju“, „Przyjaciółki“, „Stolicy“ i 
miastach Związku Radzieckiego bu- wielu innych ilustrowanych czaso- 
dowa domów mieszkalnych dla stu- | pism polskich w całym kraju. 
dentów i profesorów. Zofia Mielniczek 
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ILUSTROWANY KURIET POLSKI 


Wymiana legitymacji członkowskich ZMP 


MOBILIZUJE MŁ0DZIEZ DO LEPSZEJ PRACY 


Wymiana legitymacji członkowskich w Związku Młodzieży Polskiej 
1 wprowadzanie jednolitej ewidencji mobilizuje młodzież do jeszcze 
bardziej ofiarnej pracy nad realizacją programu Frontu Narodowego 
oraz do podniesienia poziomu pracy organizacyjnej. 


Na zebraniach poprzedzających u- , Zakładach Budowy Urządzeń Prze- 
Barton Vena , legitymacji, | mysłowych, Stolarni nr 1. 

| asaNA RZA Swe be włana | Na Dolnym Śląsku wielu ochotni- 

niem planów produkcyjnych i pod- ków do brygad szturmowych zgła- 

noszenia wyników w nauce. Śmiało | 57% s dy akcji yć gy IE ty- 

„e macji. trzygomiu, w czasie ze- 

krytykuje młodzież te zarządy kót | iania członków koła ZMP, z miej- 


i organizacji, które nie rozwijały p 
a x H scowych kamieniołomów do pracy 
„zas bk działalności _polityczno- | na najtrudniejsze odcinki zgłosiło się 
am wege tri wę inie 15 zetempowców. .Ofiarna praca tej 
ostateczną opieką. jet 

Na zebraniu członków ZMP w Fa-| młodzieży i całej załogi przyczyniła 
bryce Maszyn w Radomsku otrzy- 
mując nowe legitymacje młodzi ro- 
botnicy w wypowiedziach swych 

dkreślali, że ten uroczysty moment 
est dla nich jeszcze jednym bodź- 
cem do lepszej pracy dla dobra na- 
rodu, do pogłębiania swej wiedzy za- 
wodowej i ideologicznej. 

„Jestem dumny, że jestem człon- 
kiem przodującej organizacji mło- 
dzieży polskiej — mówił czołowy 
przodownik pracy Zdzisław Gonera. 
— W szeregach ZMP nauczyłem się, 
że kochać swój kraj to znaczy pra- 
cować dla jego dobra. Nowa legity- 
macja, którą dziś otrzymałem, jest 
dla mnie jeszcze jednym powodem 
do wzmożenia swych wysiłków w 
pracy. Dlatego też postanawiam 
zgłosić się na najtrudniejszy odcinek 
pracy w naszym zakładzie i wzywam 
kolegów, aby poszli w moje ślady*. 


Na wezwanie Zdzisława Gonery 
odpowiedziały w Fabryce Maszyn 3 
młodzieżowe brygady produkcyjne. 
Również na zebraniach w innych za- 
kładach młodzież po omówieniu spo- 
sobów podniesienia wydajności pro- 
dukcji postanawia jeszcze lepiej pra- 
cować. W wielu warszawskich za- 
kładach przemysłowych młodzież, | 
rozwijając wewnątrzzakładowy ruch 
pionierski, tworzy tzw. brygady 
szturmowe, które stają do pracy na 
najtrudniejszych odcinkach produk- 
cji. Brygady takie powstały m. in. 
w FSO na Żeraniu, w Warszawskich 


w pracy nad umasowieniem 


W Planie 6-letnim postawiono 
przed aparatem poczty, między in- 
nymi, zadanie umasowienia czytel- 
nictwa i to przede wszystkim na 
wsi. 

Ważne to zadanie powierzono ty- 
sięcznym rzeszom listonoszów wiej- 
skich. Realizując je wytrwale i 
konsekwentnie listonosze woj. byd- 
goskiego zdają sobie doskonale spra- 
wę z tego, że każdy zdobyty prenu- 
merator — to nowy świadomy bo- 
jownik o socjalizm, to świadomy 
szermierz nowego ładu, to świado- 
my obywatel, swym codziennym 
trudem wznoszący gmach szczęścia 
i dobrobytu dla wszystkich ludzi. 

Czytelnictwo wydawnictw praso- 
wych i książkowych wyrwało lud- 
ność wiejską z przedwojennej bier- 
ności wobec zagadnień politycznych, 
| podniosło i stale podnosi jej poziom 
|ideologiczny, przyspiesza przebudo- 
wę społeczną wsi, unowocześnia jej 
gospodarkę. Dzięki lekturze facho- 
wych pism rolniczych podnoszą 
mieszkańcy wsi poziom produkcji 
gospodarstw rolnych, zwiększają ich 
| dochodowość, ułatwiając tym sa- 
mym wypełnienie obowiązków oby- 
watelskich wsi wobec Państwa Lu- 
dowego. 

Za wielkimi przeobrażeniami, ja- 
kie zachodzą w dalszym ciągu na 
wsi, (jak rosnąca |liczba nowych 
szkół i świetlic, elektryfikacja, ra- 
diofonizacja i telefonizacja gromad) 
następuje stały i systematyczny 
wzrost czytelnictwa gazet i książek, 
następuje rosnące z dnia na dzień 


Wzrasta stopa życiowa 
robotników albańskich 


W szybkim tempie rozwija się prze- 

mysł albański. W 1952 r. wydoby- 
cie ropy naftowej wzrosło o 9,5 proc. 
w porównaniu z 1950 r., bitumu — o 
33 proc., węgla kamiennego o 76,5 
proc. Produkcja energii elektrycz- 
nej wzrosła 10-krothnie w porówna- 
niu z okresem przedwojennym. 

Poważnie wzrosła produkcja arty- 
| kułów żywnościowych. W. porów- 
naniu z 1950 r. produkcja cukru 
j . | wzrosła 17,5 raza, oliwy — 3-krotnie, 
Jako jedne z pierwszych na terenie | makaronu — o 1/3. Ludność otrzy- 
Wybrzeża wykonały roczny plan: mała 7,5 raza więcej wyrobów włó- 
produkcji Zakłady Przemysłu Tłusz | kienniczych, przeszło 1,5 raza obu- 
czowego im. M. Migdały. wia i wiele innych towarów. 

Na zdjęciu: ‘Kierownicy produkcji| 'Wymowną ilustracją wzrostu sto- 
Stanisław Szymański ‘i Tadeusz py życiowej albańskich mas pracu- 
Szczepaniec (z prawej) sprawdzają jących jest przeznaczenie na ubez- 
działanie aparatury. | pieczenia społeczne sumy o 3,5% wyż- 

(Foto — CAF) |szej niż w r. 1951. 
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się do wykonania przed terminem 
rocznego planu produkcji. 

Dyskutując na zebraniu w Fabry- 
ce Przyrządów  Dentystycznych w 
Milanówku pow. Pruszków nad spo- 
sobami poprawy „stylu pracy organi- 
zacji ZMP-owskiej, młodzież ostro 
krytykowała zarząd koła. W wy- 
niku wysuniętych na zebraniu wnio- 
sków, zostało założone koło sporto- 
we oraz 46-osobowa sekcja arty- 
styczno-chóralna. Ponadto urządzo- 
no i otwarto świetlicę. W wyniku 
ożywienia pracy koła, do zakłado- 
wej organizacji ZMP zgłosiło się 
wielu nowych członków. 


Listonosze woj. bydgoskiego przodują 


czytelnictwa książek i gazet 


uświadomienie społeczne ludności 
wiejskiej. 

Aparatem rozprowadzającym pra- 
sę na wsi jest poczta. Na poczcie 
więc spoczywa obowiązek zdobycia 
dla czytelnictwa prasy jak najszer- 
szych mas chłopskich oraz obowią- 
zek regularnego dostarczania gazet 
i czasopism prenumeratorom wiej- 
skim. 

Praca listonosza wiejskiego nie 
jest łatwa. Codziennie musi on prze- 


wą trasę (a nieraz i więcej) nie- 
rzadko w deszczu, błocie czy śnie- 
gu, wymaga to zdrowia i hartu. 
Ofiarna praca |listonoszów wiej- 
skich, którzy potrafili nawiązać 
ścisły kontakt z ludnością i pozyskać 
jej sympatię i zaufanie, doprowadzi- 
ła do tego, że dziś np. w woj. byd- 
goskim jedno czasopismo wypada na 
1,6 mieszkańca wsi czyli jedna ro- 
dzina na wsi prenumeruje przecięt- 
nie trzy czasopisma. A pamiętajmy 
| o tym, iż w czasach przedwojennych 
w tym samym województwie, zali- 
czanym do terenów kulturalnie wy- 
sokopostawionych, jedna gazeta 
wzgl. czasopismo przypadało na kil- 
ka rodzin wiejskich. 
Dziś mieszkańcy wsi czytają dużo 
i chętnie. Czytają nie tylko gazety i 
czasopisma, czytają dużo książek. 
Setki tysięcy książek rozprzedają 
listonosze na wsi tylko w woj. byd- 
goskim ( w .1952 rozprzedali przeszło 
500.000 egzemplarzy). "Żnikł anal- 
fabetyzm i możliwość wpadnięcia 
we wtórny analfabetyzm ludności 
wiejskiej, znika zacofanie. ć 
Listonosze woj. bydgoskiego, któ- 
rzy w pracy nad umasowieniem 
czytelnictwa na wsi przodują w ska- 
li ogólnopolskiej, wkraczając w 
czwarty rok Planu 6-letniego, po- 
szczycić się mogą takimi osiągnię- 
ciami, jak zjednanie przeszło pół- 
milionowej rzeszy prenumeratorów 
gazet i czasopism, wykonanie planu 
prenumeratury pism radzieckich na 
pierwszy kwartał 1953 r. w 229 proc., 
wykonanie planu gazetowego na 
miesiąc styczeń w 107,9 proc. oraz 
zdobycie przeszło 100,000 subskry- 
bentów na Kalendarz Robotniczy, 
Kalendarz Uczniowski i kalendarz 
| „Poradnik Rolnika* na rok 1958. 
Listonosze wiejscy woj. bydgoskie- 
go wypełniając ofiarnie swe obowiąz- 
ki w społecznej służbie dla uma- 
sowienia czytelnictwa gazet, czaso- 
pism i książek zasługują na pełne 


| ich zaszczytnej pracy. 
Henryk Kopeć 


bywać na rowerze 25-cio kilometro- | 


Koło biologów-miczurinowców przyPaństwowej Szkole Ogólnokształcą= 


Kółko miezurinowskie w Czudcu 
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à 


cej stopnia licealnego w Czudcu dzięki usilnej pracy, wytrwałości i su= 
mienności doczekało się poważnych wyników. W ogrodzie i szklarniach 


szkolnych rosną nowe odmiany roślin 


przez młodzież. 


pieczołowicie pielęgnowane 


Na zdjęciu: Koleżanki z sekcji kwiaciarskiej Helena Jacek, Anna 


| Włodypa, 


Teresa Krysiak, Krystyna Sołtys i Janina Baszak przepro- 


wadzają doświadczednia ze zmiennością kolorów prymulki, które uzy= 


skuje się dzięki specjalnemu syst 


emowi zapylania. 
(Foto — CAF) 


Osiągnięcia uczo 


W tych dniach zakończyła się se- 
sja rady naukowej Instytutu geofi- 
zycznego Akademii Nauk ZSRR, po- 
święcona naukowym problemom we- 
wnętrznej budowy i rozwoju ziemi. 

W posiedzeniach wzięli udział wy- 
bitni uczeni radzieccy — geofizycy, 
astronomowie, geochemicy, sejsmo- 
logowie, geologowie, Moskwy i in- 
ch miast ZSRR. 

Na otwartej sesji referat wygłosił 
członek Akademii Nauk ZSRR — 
prof. Otto Schmidt. 'Prelegent podał 
zarys opracowanej przezeń nowej te- 
orii pochodzenia ziemi i planet. W 
pozostałych referatach . naukowych 
oświetlono szczegółowo osiągnięcia 
nauki radzieckiej w zakresie badań 
dotyczących budowy i ewolucji kuli 
ziemskiej. Opierając się na osiągnię- 
ciach radzieckiej kosmogonii geofi- 


Kanał Tersko-Kumski 
powstaje w ZSRR 


W szybkim tempie prowadzone są 
prace przygotowawcze wzdłuż trasy 
przyszłego kanału Tersko-Kumskie- 
go na Kaukazie północnym. Wielki 
ten kanał nawodni 2,5 miliona he- 
jktarów między rzekami Terek i Ku- 
jma. Wzdłuż tego kanału zbudowane 
zostaną elektrownie wodne, które 
dostarczą prądu do ferm hodowla- 
nych i kołchozów. 
| Obecnie na trasie kanału prowa- 
dzi się badania geologiczne, hydro- 
| geologiczne, topograficzne, wiertni- 
cze i inne. Specjalna ekspedycja 
bada, jakie rośliny 


które nawodni kanał tersko-kum- 
ski. 


, rolnicze mogą | program 
poparcie ze strony społeczeństwa w najlepiej rozwijać się na ziemiach, wnętrza ziemi. 


nych radzieckich 


w badaniach nad budówą wnętrza ziemi 


zycy, geologowie, astronomowie i in- 
ni uczeni radzieccy doszli do nowych 
wniosków na temat budowy ziemi. 

Prace radzieckich geofizyków pod= 
dają rewizji przestarzałe teorie, któ- 
re głosiły, że głównym składnikiem 
wnętrza kuli ziemskiej jest żelazo. 
Według najnowszych danych nauki 
radzieckiej, prawdopodobniejsza jest 
hipoteza, iż wnętrze ziemi składa się 
z tych samych okrzemków, które 
wchodzą w skład górnych warstw, 
Dzięki udoskonalonym metodom u=- 
czeni radzieccy uzyskali nowe, bar- 
dziej ścisłe dane o rozmieszczeniu i 


prężności. materii, we: wnętrzu ziemij,; 
Niedawno został dowiedziony fakt- 


nierównomiernego wirowania kuli 
ziemskiej, jednakże przyczyna tego 
zjawiska nie była wyjaśniona. W 
Instytucie geofizyki udało się stwier 
dzić, że zasadniczą przyczynę tej 
nierównomierności stanowią zmiany 
rozmieszczenia materii we wnętrzu 
ziemi. j 

Geologowie radzieccy opracowują 
nową teorię geotektoniczną budowy 
ziemi, w myśl której u podstawy 
cza) fizycznych zachodzących w 
głębi ziemi leży powolny proces sta- 
łego przesuwania się lekkich sub- 
stancji w górę, ciężkich zaś — w dół. 
| Teoria ta zastąpi starą metafizyczną 
koncepcję o kurczeniu się kuli ziem- 
skiej, z której wysnuwano wniosek o 
rychłej energetycznej „śmierci* ku- 
li ziemskiej. 


Ogółem na sesji Rady Naukowej 
wygłoszono 13 referatów naukowych. 
Uczestnicy sesji nakreślili szeroki 
dalszych badań budowy 
W realizacji tych 


| prac weźmie udział liczny zespół u- 


czonych różnych specjalności. 


Po godzinie Krzysztof znalazł się przed bramą. Daremnie 
rozglądał się za Zachariaszem. Nie było ani jego, ani 
„Hannomaga'*. ` 

Westchnął i bez pośpiechu ruszył Grójecką. Czuł się tak, 
jakby załamało się w nim coś i pękło. 

Czy naprawdę odnalazłem brata? Czy ten człowiek, 

į z którym przed chwilą skończyłem rozmawiać — elegancki, 
dobrze sytuowany, nie troszczący się o to, co mu przyniesie 
dzień jutrzejszy — jest naprawdę moim bratem? 


Jak to on powiedział? Acha... „Oczywiście, że ci pomogę 
i że masz prawo liczyć na moją pomoc, ale naprawdę jestem 
zdziwiony sytuacją, w jakiej się znajdujesz! Już dawno 
mogłeś się wziąć za jakąś przyzwoitą pracę!“ 

„Za przyzwoitą pracę!“ Idiota! Pracą mi świeci w oczy! 
Łatwo mu powiedzieć! Wrócił z pełnymi kieszeniami pie- 
niędzy, nie ma żadnych kłopotów ani zmartwień, porusza 
się swobodnie, jest uczciwym i lojalnym obywatelem, więc 
łatwo mu mówić, łatwo mu udzielać komuś dobrych rad. 


— 
—— 


zawód! 


Krzysztof był oburzony. Rozmowa z bratem dotknęła go, fx 
do żywego. Pieniądze jakie otrzymał — paliły niczym ogień. | 
„Wrócę się chyba — myślał z pasją — i cisnę mu je w twarz! 
Nie potrzebuję jałmużny!* 

Nie uczynił tego jednak. Wracał do domu, stale przyśpie- 
szając kroku. Jak bardzo ten Włodzimierz się zmienił, jak 


z agentów 


Głupcem! 


IERZY SZELIGA 


| AKCJA HEL) 


—]| 84 lc 


co na niego liczyć, licz tylko na siebie! 
„Błysk* rzucił się na łóżko. Taki zawód! Taki bolesny adresami i 
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Mężczyzna, siedzący naprzeciw majora Bociana w ja- 

j i i i ż ?| snym, słonecznynm pokoju, nazywał się Józef Skowron- 
„opie eZ APE DOE TE OW a kiewicz i przed aresztowaniem pracował, jako buchalter 
F-ce im. gen. Karola Świerczewskiego w Warszawie. 
| Współpracę z wywiadem brytyjskim rozpoczął dokładnie 
przed rokiem. Zwerbowany został przez Królaka, jednego 


pułkownika Bończy. 


— Zaczęło się wszystko od gry w karty — mówił powoli, 
bardzo, gdy mu powiedziałem, że właściwie to jeszcze tkwię | unikając wzroku majora — od pokera. Przegrałem do Kró- 


w podziemiu — skrzywił się i nazwał mnie głupcem! laka poważną sumę, kilkanaście tysięcy złotych i słowem | 
honoru zaręczyłem, że zwrócę mu ją w przeciągu 24 godzin. | 


Skowronkiewicz odk 


— Nie pytałem o to... 


— Czy nie interesowało was, w jakim celu potrzebuje 
Królak owych informacji? 


aszlnął. Podobny był trochę do 


szczura: rzadkie, nastroszone wąsiki, podłużna twarz, śpi- 
czasta, wąska broda... Wyglądał mizernie. 


— bąknął. 


— Acha! A o jakie dane chodziło wówczas Królakowi? 


— Przede wszystkim o cyfry, dotyczące produkcji, to 
— Tak, tak! — rzekł — Ludzie się zmieniają, nie masz | Znaczy tego, ile fabryka produkuje i ile może produkować. | 


Następnie chciał mieć wykaz dyrektorów fabryki ze szcze- 


gółowymi 


informacjami personalnymi, z charakterystyką, 
życiorysem. Ponadto podałem mu spis członków 


Partii, pracujących w administracji. z 
Bocian spojrzał kątem oka na protokulantkę. 


wronkiewicz! 


likatne. 


— Proszę to wszystko protokułować! Mówcie dalej, Sko- 


j , Mężczyzna o szczurzej twarzy przesunął dłonią po czole. 
Miał długie palce, zgrubiałe nieco w stawach, wiotkie, de- 


— Dalej sprawy potoczyły się normalnym biegiem. Zwią= 
załem się z Królakiem, który po pewnym czasie skontakto= 
wał mnie z pułkownikiem „Bończą”, 


— A kiedy zetknęliście się z terminem „akcja Hel“? 
Skowronkiewicz  przygryzł 
Chciał być ścisły i prawdomówny. 


— W każdym razie jesienią. W październiku, albo w li- 


wargi. Przypominał sobie. 


— Tfu! — splunął na chodnik. Tego się po nim nie spo- | Pieniędzy wówczas nie miałem, więc nazajutrz poprosiłem  stopadzie. Chyba w październiku... Królak powiedział mi 


dziewałem! Obrzydliwy koniukturalista, wcale bym się nie | Królaka o prolongatę. Zgodził się momentalnie. Po pewnym 
czasie, chyba po tygodniu, zażądał ode mnie tych pieniędzy. 


zdziwił, gdyby mi powiedział, że należy do PPR-u! 


Szedł coraz szybciej, myśląc, że wcale nie ma brata, żej W dalszym ciągu nie mogłem ich zwrócić. Wówczas Królak 
jest zupełnie sam, że jeszcze raz spotkał go bolesny i ciężki | oświadczył, że zależy mu na pewnych danych, dotyczących 


zawód. 
Po przybyciu na Mokotowską powiedział o tym „Ru- o nie postaram, to przekreśli tamten dług. Przyrzekłem: mu | 


demu“. „Rudy“ wolno pokiwał głową. 


postarać się o potrzebne dane i dostarczyłem je po tygodniu. 


No? 


— Właśnie! Tą robot: 


| wtedy, że szykuje się pewna robota, która... która.... 


=- Która może nas całkowicie uniezależnić finansowo... 
— To znaczy taka, za którą będziecie mieli dobrze za- 
produkcji fabryki, w której pracowałem i że gdy mu się' płacone? 


ą była „akcja Hel“... 


— Co zrobiliście w ramach tej „akcji“? 


& 


| 


| 
| 
f 
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sówki 36-55 1 39-62. Informacja PKP 11-87. 


Informacja pocztowa 02 i 03. Zamiejsco- 
we 0. Komenda MO 25-16. TKP 19-97, 
33-41, 33-42. 
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RAZY o 

MLO OWO 
BYDGOSZCZY, 
Są, a jednak ich nie ma 


Z powodu prac 
drogowych prze- 
prowadzanych przy 
ul. Czerwonej Ar- 
mii wielu ludzi 
pracy przemierza 
codziennie ścieżkę 
holowniczą wzdłuż 


dzi na ustawiczne 

j narzekania prze- 
chodniów na panujące na ścieżce w 
godzinach wieczornych ciemności za- 
instalowano na niej lampy na słu- 
pach. Zameldowano o tym wieko- 
pomnym fakcie na sesji MRN. Rze- 
czywiście lampy wiszą już od 3 ty- 
godni, niestety zapomniano wkręcić 
żarówki i tak stoją sobie nie służąc 
nikomu, na urągowisko przechodzą- 
cych, rozbijających 


ILUSTROWANY KURIER POLSKI 


Zacieśnia sie coraz bardziej 


kulturalna miasta ze wsią 


współpraca 


Antoniego, Juliana| W woj. bydgoskim zacieśnia się 


coraz bardziej współpraca kultural- 
na miasta ze wsią. Znajduje to swój 
wyraz m. in. w obejmowaniu patro- 
natów przez szereg przodujących 
świetlic dużych zakładów produkcyj- 
nych Pomorza nad poszczególnymi 
świetlicami państwowych gospo- 


Pierwsza w r 1953 
sesja WRN 


W sobotę 10 bm. o godz. 10.30 w 
sali Pomorskiego Domu Kultury i 
Sztuki (Al. 1 Maja 20) odbędzie się 
pierwsza w roku bież. sesja Woje- 
wódzkiej Rady Narodowej. Porządek 
obrad sesji przewiduje m. in. zagad- 
nienie przemysłu i drobnej wytwór- 
czości na terenie woj. bydgoskiego 


|oraz zatwierdzenie planów pracy 
Brdy. W odpowie- | poszczególnych komisji na I półrocze | 


1953 r. 


darstw rolnych, którym przekazują 
swoje doświadczenia w pracy oświa- 
towej i artystycznej. W wyniku tej 
współpracy nastąpiło ożywienie ży- 
cia kulturalnego w wielu ośrodkach 
wiejskich. 

Tak np. dzięki pomocy aktywu 
świetlicowego Fabryki Cukrów „Ku- 
jawianka* «we Włocławku, świetlica 
PGR w Świętosławiu w pow. wło- 
cławskim, która. do niedawna nie 
przejawiała żadnej działalności, sta- 
ła się obecnie nie tylko poważnym 
ośrodkiem kulturalnym dla całej o- 
kolicy, ale w pierwszym etapie kon- 
kursu o tytuł najlepszej świetlicy, 
uzyskała w skali wojewódzkiej dru- 
gie miejsce wśród świetlic. 


Dzięki patronatowi aktywistów 
świetlicowych z Zakładów Mięsnych 
w Nakle, duże osiągnięcia uzyskała 
w ostatnim czasie również świetlica 
przy PGR w Mroczy, pow. wyrzys- 
kiego, gdzie zorganizowano zespół 
dekoratorski i kolegium redakcyjne. 
iOba zespoły postawiły sobie za za- 


Zakłady pracy powinny odegrać 
poważną role 
w akcji zwalczania pijaństwa 


Przyjemne ciepło promieniuje z 


sobie o słupy | kominka w świetlicy Przychodni 


głowy, których jedynym . życzeniem | Przeciwalkoholowej. Zielony stół te- 


jest by wciąż trwała pełnia księży- | 


ca. (ef) 
„Mir“ nie gorsze 


W Bydgoszczy 
przyjął się przy- 
jemny i pożytecz- 
ny zwyczaj orga- 
nizowania w nie- 
dziele i świeta po- 
ranków filmo- 
wych. Poranki, cte 
szą się zazwyczaj 
dużą frekwencją. 

SK Jest jednak jedno 
w naszym mieście kino, jedyne zre- 
sztą na przedmieściu — kino „Mir“, 
które w niedzielne przedpołudnia 
straszy zamkniętymi podwojami i 
zmusza okolicznych kinomanów do 
wędrówek * do * miasta. - Mieszkańey 
Okola į Czyżkówka twierdzą, że 
„Mir* wcale nie jest gorszy od „Po- 
morzanina* i że chcą oglądać filmy 
w niedziele na porankach w swoim 
kinie. (Le-te) 


[ KOMUNIKATY ©) 


ZKS Kolejarz Bydgoszcz. Zebranie sek- 
eji piłki nożnej (juniorzy i trampkarze) 
odbędzie się w sobotę 10 bm. o godz. 18 
w sali gimn. przy ul. Krasińskiego. Tre- 
ningi piłkarzy juniorów i trampkarzy 
odbywają się w środy i soboty od godz. 
18 w tejże sali. 

Koło Sportowe ..Ogniwo” przy Prezy- 
dium WRN Bydgoszcz. Dziś o godz. 18 
odbędzie się zebranie sekcji kajakowej. 

Uwaga wędkarze w Fordonie! 
dniach 11 i 18 bm. odbędzie się w Fordo- 
nie o godz. 14 w sali kina szkolenie 
członków Polskiego Związku Wędkarskie- 
go. Wykłady ilustrować będą filmy fa- 
chowe. Członkowie PZW uchylający się 
od szkolenia narażają się na utratę karty 
wędkarakiej. 

Uwaga absolwencj Lic. Handlowego z 
roku 1949-50! Prosimy o zgłaszanie się 
na ul. Olszewskiego 11-1 celem ostatecz- 
nego uregulowania sprawy spotkania w 
dniu 17 bm, 


nisa stołowego zachęca do wyrabia- 
jącej zręczność gry. Jasna Świetlica 
zastępuje byłym zwolennikom alko- 
holu zadymione lokale restauracyj- 
ne, w których się niegdyś upijali. / 

Dziś wyleczeni, lub przeprowadza- 
jący kurację, chętnie spędzają wolne 
od zajęć chwile w świetlicy. Czyta- 
ją tu najnowsze dzienniki i czasopis- 
ma. Słuchają interesujących audy- 
cji radiowych. Pełni humoru i wer- 
wy życiowej z awersją wspominają 
koszmarne przeżycia zamroczeń al- 
koholowych. 


Alkohol jak wiadomo działa pod- 
stępnie, atakuje cały organizm wy- 
wołując w nim szereg chorób. Do- 
bre samopoczucie po wypiciu wódki 
sprawia złudzenie, że wódka usuwa 
zmęczenie, że „łagodzi cierpienia“. 
Tymczasem alkohoł "jest silną tru“ 
cizną, której żrące działanie na żywą 
tkankę prowadzi do nieuchronnej u- 
traty zdrowia i sił. Całe społeczeń- 
stwo powinno włączyć się więc do 
walki z alkoholizmem. Zakłady pra- 
cy, na terenie których zdarzają się 
wypadki nadużycia alkoholu przez 
niektórych pracowników, powinni 
natychmiast kierować tych pracow- 
ników do Poradni Przeciwalkoholo- 
wej, przy ul. Floriana 10. W poradni 
po dokładnym zbadaniu, pacjenci 
poddawani są intensywnemu lecze- 
niu, które daje dobre rezultaty. 


Kilkadziesiąt osób dziennie korzy- 
sta z zabiegów w poradni. Ludzie ci 
rozumieją zgubne skutki działania 
alkoholu. Wykonują więc dokładnie 
wskazówki lekarza, bowiem tylko 
wówczas wyleczenie następuje szyb- 
ko i skutecznie. 


Należy pamiętać o tym, że alkoho- 
lik niszczy nie tylko własne zdrowie, 
ale i krzywdzi najbliższą rodzinę, któ 
rą nieraz maltretuje i pozbawia środ- 


ków utrzymania, wydając zapraco- | - 


Dzieci przedmieść bydgoskich 
% odkrywają nowe światy 


w sprawozdaniu 
statystycznym 
blioteki 


figurują dane z 
czytelni dziecięcych, 
Jest to zwykłe spra- 
wozdanie mówiące 
nam, że w takim a 
takim okresie prze- 
winęło się tyle a tyle dzieci przez czy- 
telnie, Sprawozdanie jak wiele innych. 
Cyfry nadesłane z terenu w Bibliotece 
Miejskiej (Centrali) podsumowane na 
zbiorczy arkusz powędrują z Bydgoszczy 
drogą służbową, by utknąć gdzieś w szafie 
jako, jeszcze jeden urzędowy akt. Może w 
najlepszym wypadku zostaną wykorzy- 
stane na jakiejś stronnicy Rocznika Staty- 
stycznego, Jednakże gdy sie je rozpatru- 
je ponad główkami zaczytanych dzieci, 
gdzieś na Okolu, Szwederowie, Glinkach, 
wtedy cała sprawa wygłąda inaczej, a 
cyfry nabierają zgoła innego znaczenia 
i wyrazu. 
Ne przykład Czytelnia dziecięca na ro- 
botniczym Szwederowie przy nl. OT- 
lej 36. Właśnie tu, w Czytelni Oddziału 
I Bogdan Michalski zaczytany w „Baj- 
ce o Rybaku i o Rybce* Puszkina za- 
czął rysować samorzutnie ilustracje do 
tej haiki, a później za radą kierowniczki 
czytelni fiłm-bajke. który wyświetlany 
w innych czvtelniach pobudzi? młodych 
czytelników n naśledąwania. Inny znów 
młodorianv czytelnik pa oddziału przy- 
niósł kierowniczce rorenzia, w której 
wypowiada swój stosynek do bohatera 
książki. 

Zanim rierwszy z nich narysował swą 
bajkę, a drugi zdobył sie na własna wv- 
powiedź był czas. że do czytelni nie 
chodził i miał swoje przeżycia na ulicy. 


| hibliotekarce 


M że zachęta nauczycielki w szkole, 
a może sąsiad-kolega zaciągnął go 


Bl- | 
Miejskiej | do czytelni, a może sam z ulicy zwabio- 


wśród szeregu cyfr, 


ny jasnym Światłem okna czytelni długo 
pod nim stał zanim zebrał się na odwa- 


5 gę, by wejść do środka. Przyszedł tu i tu 


już pozostał, na ulicę nie wrócił. ze 
swojej ulicy, a może przeludnionego 
mieszkania wszedł w inny Świat, A na- 
pewno urzekła go cisza panująca w czy- 
telni, która zresztą zastanawia tu nawet 
dorosłego. Chłopcy i dziewczęta siedzą 
tu zaczytani, chodzą na palcach, mówią 
półszeptem, 
pot chczasowy stały nieraz bywalec 
ulicy — za cenę czysto mytych rąk, 
zaczesania niesfornej czupryny i obcię- 
cia „pazurów z żałobą“ po wrzuceniu 
numerką do puszki na stoliku kierow- 
niczki, zdobywa sobie prawo swobodne- 
go wyboru książki z półek. Nikt mu tu 
niczego nie narzuca. Może przeglądać 
sobie czasopisma, może czytać książkę 
od środka, a nawet od końca. Może ją 
sobie wybrać i odłożyć a nawet każdej 
chwili wyjść, Powoli jednakże zżywa się 
z czytelnią, włącza się w panującą tu 
atmosferę i uczy się korzystać z książki 
trafnie dobranej. Wtedy odkrywa nowy 
świat. 
qT =" oto powoli, cierpliwie, czytelnia 
zaczyna spełniać zadanie kulturalno- 
wychowawcze, Na pozór niezorganizowa- 
na i luźno przychodząca gromada mło- 
dych czytelników po pewnym czasie za- 
czyna żyć życiem społecznym — wysuwa 
sie aktyw. który dba o swoją czytelnię. 
właśnie taki aktyw pomaga organizować 
imprezy ilustrujące tę, 
czy inną książkę — pomaga okładać 
książki, a czasem nawet zorganizować 
wystawę, a zawsze serdecznie witają do- 
rosłych gdy ich odwiedzają. (P) 


j wane przez siebie pieniądze na wód- 

kę. Dzieci alkoholików są najczęściej 
chorowite, a często i nienormalne. 
Alkohol stanowi również zasadniczą 
przeszkodę w zdobywaniu wyższych 
kwalifikacji zawodowych, w osiąga- 
niu lepszych warunków bytu, jest 
przeszkodą we wszystkich dążeniach 
ku podniesieniu poziomu kulturalne- 
go i umysłowego. Ita) 


Konkurs literacki LM 
Co nam daje 


Plan 6-letni 


na odcinku morskim 


Zarząd Okręgu Bydgoskiego Ligi 
Morskiej, mając na uwadze popu- 
larność jaką uzyskał konkurs lite- 
racki pt. „Co nam daje Plan Sześcio- 
letni. . na.. adcinku.. morskim“ ...oraz 
chcąc udostępnić go szerokim rze- 
szom młodzieży szkolnej, która w 0- 
kresie przedświątecznym nie znajdo- 
wała dość wolnych chwil, postano- 
wił przedłużyć termin nadsyłania 
prac konkursowych do 20 bm. 


Przypominamy pokrótce warunki 
konkursowe: 


W konkursie może brać udział 
młodzież od 12 lat wzwyż. Prace 
konkursowe przesyłać należy do Za- 
rządu Okręgu Bydgoskiego Ligi Mor- 
skiej Bydgoszcz, Dworcowa 11 z do- 
piskiem na kopercie „konkurs lite- 
racki“. 


Komisja konkursowa ustali 15 naj- 
lepszych prac, za które zostaną przy- 
znane cenne nagrody książkowe i 
inne. 


Korespondenci piszą: 


BUTY NARCIARSKIE DLA DZIECI 


Każdy jadący zimą na wczasy w 
góry za „punkt honoru“ uważa wzie- 
cie ze sobą stroju narciarskiego, któ- 


rego nieodzowną częścią są buty 
narciarskie. Bydgoszczanie, którzy 
mają zamiar właśnie tak uczynić 


napotykają na przeszkodę. W żad- 
nym bowiem z bydgoskich sklepów 
obuwia nie można nabyć tego arty- 
kułu. Właściwie buty narciarskie są, 
ale największy numer to 32, który 
jak wiadomo jest numerem obuwia 
dziecięcego. (Szcz.) 


| 


Muzeum Śląskie 
we Wrocławiu 
rozszerza formy 
swej działalności 


Muzeum Śląskie we Wrocławiu w 
ub. roku znacznie rozszerzyło formy 
swojej działalności, dzięki czemu 

|wysunęło się na jedno z czołowych 
miejsc w Polsce. Popularyzuje ono 
problemy polskości Śląska oraz do- 
robek postępowy sztuki i kultury. 
Obok systematycznie urządzanych 
wystaw Biuro Społeczno-Oświatowe 
į przy Muzeum Śląskim organizowało 
odczyty dla najszerszych mas społe- 
czeństwa Dolnego Śląska. 


Nowością w pracy Muzeum Ślą- 
skiego w r. 1952 było zawarcie u- 
mów z zakładami pracy i instytucja- 
mi społecznymi na stałe organizowa- 
nie odczytów. (a). 


danie popularyzowanie współzawod- 
nictwa pracy wśród robotników gos- 
podarstwa. 


Ostatnio pracownicy PGR w Mro- 
czy i aktyw świetlicowy Zakładów 
Mięsnych z Nakła przystąpił do or- 
ganizowania zespołu orkiestralnego. 


Dziecięcy zespół 


taneczny powstał 


przy Zarządzie Miejskim LK 


Przy Zarządzie Miejskim Ligi Ko- 
biet w Bydgosmezy istnieje chór pro- 
wadzony przez dyrygenta Lampx<o- 
wskiego. Lekcje chóru odbywaią sie 
w każdy poniedziałek i środę o godz. 
19 w świetlicy Ligi Kobiet przy ul. 


Reja 7. Członkinie LK oraz kobiety . 


niezorganizowane chcące wstąpić do 
chóru, mogą zgłaszać się w Zarza- 
dzie Miejskim LK przy ul. Dworco- 
wej 17 lub pa lekcjach śpiewu w 
świetlicy. 


Niedawno założono również przy 
ZM LK dziecięcy zespół taneczny 
(wiek od 10 do 14 lat). Zespół odby- 
wa swe ćwiczenia we wtorki i piat- 
ki o godz. !7 również w świetlicy 
przy ul. Reja 7 pod kierowniciwem 
instruktorki Turkowskiej. 


69 punktów 
w Bydgoszczy 


wydaje kupony 
konkursowe COU 


Jak już informowaliśmy, Centrala Od- 
padków Użytkowych w Warszawie ogło- 
siła wielki konkurs pod nazwą „Zbieraj- 
cie surowce wtórne dla przemysłu”. 


Chcący uczestniczyć w konkursie po- 
winni odstawić do punktów skupu 1 ki- 
logram szmat, za które otrzymają kupon 
konkursowy i 1 zł, 


* Na zwycięzców konkursu czekają cen- 
ne nagrody m. in. kompletne urządzenie 
sypialni, pianino, radiooparaty, motocy- 
kle, aparaty fotograficzne i cały szereg 
innych nagród. 

Dziś podajemy wykaz punktów skupu, 
które wydawać będą za szmaty kupony 
konkursowe. ) pete dnne 

Sklep detaliczny skupu odpadków u- 
żytkowych COU — Al. 1 Maja 67, Sklep 
detaliczny skupu odpadków użytkowych 
ZSW — Zbożowy Rynek. 

Punkty pralnicze: Poznańska 14, Po- 
morska 25, Grunwaldzka 59, Zbożowy Ry- 
nek 12, Grudziądzka 27, Kowalska 8. 

Punkty Opałowe PSS: Ks, Skorupki 33, 
Chodkiewicza 12, Grunwaldzka 48, Gen. 
Stalina 56, Nowodworska 69, Nakielska 
201, Żeglarska 113, Kujawska 75. 

Punkty Opałowe MHD: Sowińskiego 8 
(dwa punkty), Dworcowa 45, Pl. Zjedno- 
czenia 6, Świętojańska 22, Król. Jadwi- 
gi 14. 

Związek Branżowy Spółdzielni Skórza- 
nych — Al. 1 Maja 7, Grunwaldzka 2, 
Długa 4, Śniadeckich 47, Gen. Stalina 
49, Grunwaldzka 149, Orla 24, Al. 1 Maja 
43, Ludwikowo 13, Sosnowa 6, Długa 56, 
Al. 1 Maja 40 i 89, Śniadeckich 46, Mic- 
kiewiczą 5, Poznańska 19, Pomorska 17, 
Dworcowa 27, Czerwonej Armii 2, Przy- 
rzecze 2. 

Związek Branżowy Spółdzielni Drzew- 
nych: Marchlewskiego 12, Dworcowa 32, 
Stroma 16, Grunwaldzka 39, Zbożowy 
Rynek 10, Dworcowa 62, Śniadeckich 34. 


Związek Branżowy Spółdzielni Metalo- 
wych: Al. 1 Maja 37 i 39, Wojska Pol- 
skiego 5. 


Związek Branżowy Spółdzielni Odzie- 
żowo-Włókienniczych: Wełniany Rynek 
7 i 8, Świętojańska 4, Dworcowa %0. Gen. 
Stalina 60. Wełniany Rynek 5, Al. 1 Maja 
54, Pomorska 35, Dworcowa 2, Grunwaldz 
ka 36, Długa 55, Dworcowa 50, Al. 1 Ma- 
ja 27 1 53, Grunwaldzka 83, Batorego 2 i 
Gołębia 17. 
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(Na FALLDNIA 


5-krotny wzrost 


członków kół WER 


€ oraz większym  zainteresowa- 
niem cieszą się kursy Wszech- 
nicy Radiowej wśród społeczeń- 
stwa woj. bydgoskiego. 

w waj do we orwj > ge mi 
przystąpili do egzaminów w u 
1951/52, ilość członków kół 


Wszechnicy Radiowej w woj. byd- 


goskim z końcem roku 1952 wzro- 
sła pięciokrotnie, osiągając liczbę 
15 tys. słuchaczy. > 
Gremialnie garną się do nauki 
pracujący chłopi woj. bydgoskiego. 
W chwili obecnej na terenie wiej- 
skim pracuje ponad 500 kół, sku- 
piających ponad 10 tys. słuchaczy. 


«KLUB KAWALEROW« 


iżegna Bydgoszcz 


| Jak się dowiadujemy na scenie 
bydgoskiej Państwowych Teatrów 
Ziemi Pomorskiej dobiegają końca 
przedstawienia komedii Michała Ba- 
łuckiego „Klub kawalerów". W tych 
dniach liczba przedstawień „Klubu 
kawalerów“ przekroczy cyfrę 80. 
Ostatnie spektakle odbędą się dziś w 
czwartek 8 bm. o godz. 19, w sobotę 
10 bm. o godz. 19 oraz w niedzielę 
11 bm. o godz. 15 i 19. ee 


Jerzy 
Siekierzyński 


„Klub kawalerów* wyreżyserował 
Mieczysław Wielicz, który równo- 
cześnie bawi doskonale publiczność 
bydgoską w roli Nieśmiałowskiego. 
Dekoracje. i kostiumy projektował 
Antoni Muszyński, nad stroną mu- 
zyczną spektaklu czuwa Grzegorz 
Kardaś. 

W poniedziałek 12 bm. premiera 
komedii Józefa Korzeniowskiego 
„Stary kawaler“. 


Srebrna fanfare 
otrzymali junacy 


W ub. wtorek odbyła się uroczy» 
stość wręczenia 67 brygadzie PO 
Służba Polsce w Bydgoszczy srebrnej 
fanfary Zarządu Głównego ZMP oraz 
Komendy Głównej PO SP jako na- 
grody za zdobycie zaszczytnego III 
miejsca w kraju we współzawodnic= 
twie pracy przy budowie nowych 
obiektów mieszkalnych. Na wyróż- 
nienie za szczególnie ofiarną i wy- 
j dajną pracę zasługują tacy przodow- 
nicy pracy jak: Jerzy Rozumek, An- 
toni Kowałko, Jarosz i inni, wykonu- 
jący przeciętnie 200 proc. normy 
| dziennie. 

W imieniu Wojewódzkiego Zarzą- 
du ZMP przemawiał ob. Kilichowski, 
omawiając m. in znaczenie doniosłej 
uchwały Rady Ministrów w sprawie 
zniesienia bonowego zaopatrzenia, 
regulacji cen, ogólnej podwyżki płac 
i zniesienia ograniczeń w handlu 
nadwyżkami produktów rolniczych. 

W części artystycznej uroczystości 
wystąpił zespół Wojska Polskiego 
| pod kierownictwem ofic. Hucuła oraz 
zespół hufca fabrycznego przy Pań- 
|stwowyeh Zakładach Przemysłu 
| Cukierniczego „Jutrzenka“ z pro- 
gramem poświęconym junakom 67 
brygady SP przodującym w szko- 
leniu politycznym i liniowym w pra= 
cy i dyscyplinie. 
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CO? GDZIE ? GEDY? 


CY TEATR 


ZIEMI POMORSKIEJ 

Czwartek: Klub kawa |od 22 do 8: 
lerów (19). Pl. Boh. 

Piątek: nieczynny. (tel. 


C=SKINA 


Pomorzanin: Taras Szew 

czenko (15.45, 18 í 20.15). 
Polonia: Fanfan-Tulipan 

(16, 18 i 20.15). tru 


kiej 37 (tel. 


Ziemi 


Orzeł: Uczniowski re- 
wir (17 i 19). harmonii 
wolność: Młodość Cho- | godz. 19.30, 


pina (16, 18 i 20). 
Gryf: Czekaj na mnie 
(17 i 19). 
Baityk: kr ag SZ 
rem po wojnie Ą 
Mir: Gęsiarek Matyi 
(19), 
Rozmaltości: Sztuka 
trancuska w walce o po- 
kój. Kierowcy PKS (16— 
23). kowskiego: 
Fotoplastikon: Arizona 
i Brazylia (w godz, 14—21) 


pomorski 


10—17). 


Dyżur nocny w godz. 
Stalingradu ) 


19-31) oraz apteka | łudniu (oprócz środy) od 
nr 12 przy ul. Grunwaldz 


WKONCERTY 


Jutro 9 bm. w sali Tea- 


Koncert Państwowej Fil- 
Pomorskiej o 


„ŻUWYSTAWY 


Obrazy Stanisława Kamo 
ckiego (codz. godz. 10—13 | ce”, 
1 15—19. w niedziele godz | dzi 


(codz. godz. 10—18, w Śro. 
dy godz. 12—19, w nie 


© DYŻURY | 5iufoteka Miejska l. 


Boh. Stalingradu nr 24) 
otwarta codziennie (oprócz 
apteka nr 15 j niedziel 1 świąt) w godz. 

l od 10.30 do 13 oraz po po- 


godz. 16 do 20. 


E RADIO 


PROGRAM LOKALNY 
BYDGOSZCZ — TORUŃ 


Czwartek, 8 stycznia 

15.33 Muzyka i komuni- 
katy. 16.20 Bydgoski dzien 
nik radiowy, 16.30 Wiado- 
mości sportowe, 16.35 
„Rytm i melodia”, 16.50 
„Głos mają radiowęzły”, 
17.13 Opowiadanie Anny 
Jachniny pt. , 


34-31). 


Pomorskiej 


Dom Sztuki: 


Zawadzki—?ortepian, 17.40 
wyczół- | Audycja słowno-muzycz- 
Zbiory stałe {na pt. ..Rodzina Straus- 
sów”, 18.20 Pogadanka dia 
wsi pt. .„Wychów jagniąt” 
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TEEPE m E 


Regionalne bogactwo -kultury kaszubskiej 


Państwowe Muzeum Regionalne 
w Kartuzach ma za zadanie szerze- 


Kaszub. 

Poszczególne fragmenty Muzeum 
tiustrują osiągnięcia Polski Ludowej 
na Kaszubach oraz perspektywy roz- 
„wojowe, zawarte w Planie 6-letnim, 
w porównaniu ze stanem zaniedba- 
nia przeszłości. Muzeum zgromadzi- 
ło wszystkie najistotniejsze elementy 
życia ludności kaszubskiej. Wszyst- 
ko, co stworzył przemysł domowy, 
cała historia rozwoju gospodarczego, 
kultury materialnej, twórczości ar- 
tystycznej, obyczajowości, folkloru — 
wszystko to znalazło swoje miej- 
sce w słonecznych pokojach białego 
domu muzealnego na lesistym przed- 
mieściu Kartuz. 

— Nasz prawdziwy sezon pracy 
to miesiące od czerwca do paździer- 
nika, kiedy przez Kartuzy przewijają 
się tysiące wycieczkowiczów, wcza- 
sowiczów i rozmaitych turystów — 
mówi kustosz muzeum Franciszek 
Treder. Frekwencja w lecie prze- 
kracza u nas 12 tysięcy osób mie- 
sięcznie. Nie znaczy to bynajmniej, 
że mamy obecnie martwy sezon w 
naszej pracy. W miesiącach zimo- 

muzeum miesięcznie odwiedza 
400 do 500 osób. Nazwiska ich i twar 
de, często niewprawne charaktery pi- 
sma ą, że zimowymi i wiosen- 


nymi gośćmi kartuskiego muzeum 
bywa wyłącznie ludność kaszubska. 


— Ludność kaszubska nauczyła się 
już znać i cenić swoje muzeum i in- 
teresuje się nim szczerze — tłuma- 
czy kustosz Treder. — Jest to bezpo- 
średni wynik naszego stylu pracy. 
Według metod socjalistycznych czy- 
nimy z naszego muzeum placówkę 
twórczą i żywą, dążąc do ciągłego 
rozwoju. Jako rodowity Kaszub 
znam dobrze teren. Nieustannie po 
nim podróżuję z notatnikiem i apa- 
ratem fotograficznym, robię zdjęcia, 
plany, zapiski, powiększam stan po- 
siadania muzeum i gromadzę wiedzę 
o etnografii i folklorze terenu. Lud- 
ność chętnie ze mną rozmawia i u- 
dziela informacji, a potem chętnie 
przyjeżdża do muzeum. Ile cieka- 
wych wiadomości, ile"nowych rze- 
czy zdobyłem od tych przygodnych 
znajomych! Ot, choćby te skrzypce 
diabelskie — prymitywny instru- 
ment zamierzchłej przeszłości — 
bez których żadna wiejska uroczy- 
stość rodzinna czy wioskowa się nie 
obeszła. Ta bazuna — coś jakby hu- 
culska trombita — pasterzy nadmor- 
skich z Chłapowa i ten bresztop, 
względnie jak go zwą pod Puckiem 
brumbas lub brzęczek, zastępujący z 
powodzeniem basetlę, a wykonany 
z beczółki i włosia końskiego oraz te 


RA sSZESZYTYK 


(Dalszy ciąg ze str. 3) 
związkowej AFL i... odpowiedzialny 
pracownik centrali wywiadu USA. 

Oni oczywiście też „pracują“ za 


„zeszyty“ tylko otrzymują je drogą 
bardziej bezpośrednią ze „stolicy“. Z 


„zeszytami" jest nieraz wiele kłopo- | 
tów. Zwłaszcza gdy interesy źle e 


ją a różni „Witkowie“ lub „Marko- 
wie“ usiłują do tego samego źródła 
„zeszytów“. docierać różnymi kana- 
nałami, Dochodzi wówczas do skan- 
dalików, jak to zwykle bywa pomię- 
dzy szpiegami i rzezimieszkami. 
Wówczas oczywiście „słonie“ się 0- 
burzają i besztają swych pachołków, 
którzy chcieli ich nabrać. 


Za jakie usługi otrzymują pano- 
wie „Witek“ i „Zecer” zeszyty łatwo 
stwierdzić z różnych dokumentów 
doniesień i zeznań. Po okresie oku- 
pacyjni/m, kiedy to miewało się przy- 
jaciół w rodzaju kpt. Szpilkera, łącz- 
nika między Gestapo a „londyński- 
mi“  reakcjonistami polskimi, za 
przykładem  zachodnio-europejskich 
socjaldemokratów Białas i Zaremba 
przechodzą ze służby brytyjskiej do 
amerykańskiej. Rozkazodawcą prze- 
staje być już rząd Labour Party ani 
nawet Intelligence Service, lecz po 
prostu wywiad amerykański, 


ATY sa łka ch Rasy 
a g: Qg maszy- 
s KOMUNIK ny A lub krawiec- 


Przypominają się również stare 
kontakty, odbywa się podróże nie 
tylko do „stolicy* lecz i Niemiec za- 
chodnich. Latem 1952 r. „Zecer* i 
„Witek* wykładają w miejscowości 
Oberfoerwung koło Frankfurtu nad 
Menem na specjalnym kursie dla 
szpiegów sabotażystów, dywersan- 
tów i skrytobójców, rekrutowanych 
w krajach Europy zachodniej spo- 
śród wszelkiego rodzaju rozbitków 
idola kryminalistów i bandy- 
tów. 

Interesy jednak idą coraz gorzej. 
Wysłannicy „Polów*, „Witków“ i 
„Zecerów* coraz bardziej tracą grunt 
pod nogami w kraju, coraz więcej 
odczuwają „słonie“ że ich „zeszyty“ 
są rzucane w błoto. 

Zdecydowana postawa społeczeń- 
stwa polskiego wobec emigracyjnych 
zdrajców i ich krajowych  „delega- 
tów”, wobec wszelkiego autoramen- 
tu  najmitów imperialistycznych, 
szpiegów, dywersantów i bandytów 
przekreśla wszystkie ich zdradziec- 
kie plany. 

Przeróżne „Witki”* i „Zecery” jak 
i ich wysłannicy spotykają się z zu- 
pełną izolacją i zdecydowaną odpra- 
wą społeczeństwa polskiego. Chyba 
„słonie” zrozumieją wreszcie, że ta- 
ki byznes przestaje się opłacać. 


zabytkowe wagi ręczne zwane sko- 
rowagi i te wyroby z rogu. 


cące się zbiory. Na parterze mieści 
się dział etnograficzny. Mamy tu hi- 
storię rozwoju rolnicwa, rzemiosła, 
transportu, łowiectwa, rybołówstwa, 
tkactwa, obrzędowości ludowej. Prze 
śliczna jest izba kaszubska, wypeł- 
niona zabytkowymi oryginalnymi 


, 
ZAWODY NARCIARSKIE 
W ZAKOPAN 


Za : F: $ ż 
79 nie umiłowania oraz ukazywania bo- | Czym wytłumaczyć to ciekawe i ra- Kustosz Treder pokazuje nam ze W dalszym ciągu narciarskich mi- | — 2 oraz Brzeski R. i Kukawka. Dla po- 
P 3 P s, azuj ko. — a 

. gactwa rodzimej kultury ludowej | dosne zjawisko? słuszną dumą bogate i ciągle boga- strzostw wojewódziich rozegrano 4 nnych Przytulski 1 Bujała 


6 km dla kobiet i 12 km dla mężczyzn 
oraz slalom w konkurencji mężczyzn i 
kobiet. 

W biegu na 6 km zwyciężyła Gąsienica- 
Bukowa (Kolejarz) w czasie 21,43 przed 
Trzebunią (CWKS) i Krzeptowską (Gwar- 
dia). Na dystansie 12 km pierwsze miej- 
sce zajął Krzeptowski (CWKS) w czasie 
40:22 przed Bukowskim 40:52 i Kwapie- 


sprzętami, przeważnie z połowy XIX | niem 41:09 (obaj z Gwardii). 


wieku. Przedstawia ona ńrządzenie 
izby mieszkalnej oraz fragment kuch 


w slalomie pne R moral a wp 
podzieliły się Karpiel-Zachwatowa 
i Czech (Gwardia), które uzyskały jedna- 


ni. Na pierwszym piętrze mamy du- | kowy czas przejazdu 


żą i cenną kolekcję, sztuki ludowej 
i rękodzieła: ceramiki, haftu, rzeźby, 
wyrobów 2 rogu i bursztynu, plecio- 


Slałom męski wygrał Schindler (Gwar- 
dia) — 1:44,5 przed kolegami klubowymi 
Samkiem-Gąsienicą 1:45,7 i Stano 1:46,3. 


nek z korzeni i ze słomy, obrazów | IV HARCERSKIE IGRZYSKA ZIMOWE 


na szkle i zabawek. Zbiory nieustan- 
nie rosną, stanowiące jedyne w swo- 
im rodzaju muzeum etnograficzne. 

Zwiedzającym chcemy pokazać nie 
tylko wczoraj, ale i jutro Kaszub- 
szczyzny — objaśnia Treder, prowa- 
dząc nas do specjalnego działu pro- 
blemowego, gdzie zgromadzono przej 
rzyście i ciekawie opracowane plan- 
sze pod wspólnym tytułem „Ka- 
szubi wczoraj, dziś i jutro“. Plansze 
te ukazują rozwój rolnictwa, prze- 
mysłu, hodowli, rybołówstwa oraz 
kultury szkolnictwa, radiofonizacji 
na Kaszubach. Ten właśnie dział 
problemowy budzi, jak się okazuje 
szczególne zainteresowanie ze strony 
zwiedzających muzeum. 

— Ludność miejscowa już rozumie 
— mówi kustosz muzeum — że kul- 
tura i sztuka są nierozerwalnie zwią- 
zane z bytem materialnym środowi- 
ska, z nurtem życia społecznego i go- 
spodarczego, z walką, jaką świat po- 
stępu i sprawiedliwości społecznej 
prowadzi z zacofaniem i krzywdą. 
Nasze muzeum jest dokumentem 
przeszłości i wyrazem dokonywa- 


nych przemian w życiu ludności ka- 
szubskiej w Polsce Ludowej. (az) 


nie tylko w Polsce, ale i zagranicą. 


t 


Wspaniałe tereny narciarskie w Zakopanem słyną ze swego piękna 


Pod hasłem „Pierwsi w nauce, pierw- 
si w sporcie" rozegrane zostaną w Kry- 


szym i lepiej grał taktycznie. 


Bramki dla zwycięzców zdobyli: Rypyść 


ze zr pią? ogg w Kabuy Kasea 
oriliet Spraw Kultury Fizy 

i Sportu przy Radzie Ministrów ZSRR 
nadał tytuł mistrza sportu sportowcowi 
wiejsziemu Dawydowowi, który zdobył 
w roku ub. tytuł mistrza ZSRR w biegu 
maratońskim. W 1952 r. tytuły mistrzów 
sportu otrzymali również: nauczyciel 
wiejski Ignatiew — średniodystansowiec 
ANICY, — mistrz szachowy kołchoż- 


18-letnia Jemieliakowa ustanowiła w 
jeżdzie szybkiej na łyżwach dwa rekor= 
dy ZSRR dla juniorek w wieku 17—18 
lat. Jemieljanowa uzyskała na dystansie 
3000 m czas 5:47,8,a na 5600 m — 9:59,2. 

Na zaproszenie Komitetu do Spraw 
Kultury Fizycznej i Sportu przybyli do 
Moskwy czechosłowacey i węgierscy łyż- 
wiarze w jeździe figurowej. Czechosłowa= 


nicy w dniach 25—28 lutego IV Harcer-| CY i Węgrzy odbędą wspólne treningi z 


skie Igrzyska Zimowe. 


zawodnikami radzieckimi oraz 


W odróżnieniu od lat ubiegłych w bie-| w kilku zawodach pokazowych na 


żącym roku szkolnym w igrzyskach bę- 
dą mogły brać udział również dzieci nie- 
zrzeszone w organizacjach młodzieżo- 
wych. Przyczyni się to niewątpliwie do 
dalszej popularyzacji sportów zimowych 
wśród  najszerszych rzesz młodzieży 
szkolnej, 

Warunkiem dopuszczenia do zawodów 
będą: dobre postępy w nauce, posiada- 
nie odznaki BSPO, oraz zaświadczenie 
lekarskie stwierdzające dobry stan zdro- 
wia. W igrzyskach startować mogą je- 
dynie dzieci urodzone w latach 190, 
1939 i 1938. Dzieci młodsze będą starto- 
wać w specjalnie dla nich zorganizowa- 
nych zawodach szkolnych i jako grupa 
wydzielona w zawodach powiatowych. 

Program zawodów obejmować będzie: 
bieg zjazdowy (z różnicą wzniesień do 
100 m), bieg patrolowy z zastosowaniem 
ćwiczeń terenowych (zespoły 3 osobowe), 
jazda szybka na lodzie (krótkie dystan- 
se), jazda figurowa na lodzie, tor prze- 
szkód oraz saneczkowanie, 

IV Harcerskie Igrzyska Zimowe orga- 
nizuje Zarząd Główny ZMP wspólnie z 
Ministerstwem Oświaty. 


HOKEIŚCI KOLEJARZA TORUŃ 
ZWYCIĘŻYLI W ZGIERZU 
Hokeści toruńskiego Kolejarza roze- 
grali towarzyski mecz w Zgierzu z miej- 
scowym Włókniarzem, zwyciężając 4:2 
(3:0, 0:2, 1:0). Kolejarz był zespołem szyb- 


(Arch. IKP) 
TUT 


dionie Dynamo w Moskwie. 


NOWA STRUKTURA ORGANIZACYJNĄ 
SPORTU CSR 

Dzienniki czechostowuckie opublikowały 
uchwałę Prezydium KC Komunistycznej 
Partii Czechosłowacji i Rządu czecho- 
słowackiego o rozwoju kultury fizycznej 
i sportu. 

Uchwała podkreśla, że w warunkach 
szybkiego rozwoju życia ekonomicznego, 
politycznego i kulturalnego CSR, organi- 
zacja sportowa Sokół stanowi zbyt wąską 
bazę dla ruchu sportowego i nie jest 
w stanie w pełni ogarnąć i należycie 
kierować kulturą fizyczną i sportem w 
Czechosłowacji. 

Prezydium KC Komunistycznej Par- 
tii Czechosłowacji i Rząd  czechosło- 
wacki postanowiły wprowadzić jedno- 
lite kierownictwo państwowe nad Kul. 
turą fizyczną i sportem przez powoła= 
nie Państwowego Komitetu do Spraw 
Kultury Fizycznej į analogicznych Ko- 
mitetów obwodowych i rejonowych. 
Uchwała wskazuje obowiązki i zadania 

Państwowego Komitetu Kultury Fizycz= 
nej i Sportu, komitetów obwodowych 
i rejonowych mających na celu umaso- 
wienie sportu i podniesienie go na wyż- 
szy poziom, 

Uchwała podkreśla dominującą rolę kół 
sportowych przy zakładach pracy w 
strukturze organizacyjnej kultury fizycz= 
nej i sportu. R 

Uchwała podaje również wytyczne roz- 
woju kultury fizycznej i sportu. wśród 
zna tani 4 miast i wsi podkreślając ko- 
nieczność szerokiej propagandy kultury 
fizycznej i sportu oraz pracy polityczno= 
wychowawczej wśród szerokich rzesz 
sportowców. 

Szczególnie mocno podkreśla Uchwała 
zadania Czechosłowackiego Związku Mło-. 
dzieży na odcinku kultury fizycznej. 


k 

Na podstawie nowej struktury organi- 
zacyjnej sportu czechosłowackiego wpro- 
wadzono nowe nazwy zrzeszeń sporto- 
wych związków zawodowych. Zrzeszenia 
związkowe w całym kraju będą miały 
z dniem 1 n e p PRS ają 
ce nazwy: DSO anik, Sparta atra, 
Iskra, Dynamo, Slavoj, mat Slavia 
i Lokomotiva. 

Przewodniczącym Państwowego Komi 
tetu do Spraw Kultury Fizycznej miano- 
wany został gen. F. Jenda, przewodni- 
czącym Słowackiego Komitetu Kultury 
Fizycznej mianowano dr Victory. 

Od 1 stycznia 1953 roku ukazywać się 
będą dwa pisma sportowe: tygodnik iłu- 
strowany „Stadion“ (zamiast „Ruch') t 
pismo sportowe „Czechoslovensky Sport“ 
(zamiast „Sokolsko Noviny**) — które 
ukazywać się będzie dwa razy w tygod- 
niu, 


Ośrodek Szkolenia Motoryzacyjnego 


dłu- r 
Z aniem 1 styemia 1953 r. dzial Spoteczno-samo- |kieli gupie. Dluga 227 5 E pei © ciężkich cierpieniach opatrzony "Sakra" ||| S5BADZIONO karte mel- Lo 
rządowy Pow. Spółdzielni spożywców w Toruniu, | T |W mentami św. nasz drogi ojciec, teść i azia- |J|mi wyd. przez PMRN w|i Polskiego Związku Motorowego w Toruniu 
Kadską W T dać” R aili się |PIEC przenośny kaflowy dek 5. p. Więcborku na nazwisko Jaa $ 
h wszystkich członków Pss oraz zainteresowanych. kupię. Sniadeckich 55 m. Janina Tafelska. (12104g organizuje 12055 
12123k |2a, podwórzu. (12105g POSZUKUJĘ stajni na 


PRACOWNICY POSZUKIWANI 


GŁÓWNYCH KSIĘGOWYCH, KSIĘGOWYCH BI- 
LANSISTÓW, REFERENTÓW FINANSOWYCH po- 


[see |] 


KRAWIECKĄ maszynę do 


FUTRO foki nowe mały 
rozmiar sprzedam, Al. 1 
Maja 100 m. 2. (12109g 


Józef Mrotek 


mistrz rzełhicki w Łobżenicy—przeżywszy lat 73 
Pogrzeb odbędzie się w piątek dnia 9. I. br. o 


parę koni, najchętniej w 
śródmieściu. Oferty IKP 
Bydgoszcz „12108”. (12108 


ZNALEZIONY zegarek w 


Działu Ogłoszeń IKP za 
wynagrodzeniem. (12019 


OB, KRAWCZAK Kata- 


mowy kurs 
samochodowy i motocyklowy 


| KIEROWNIKA awizo, ero by inatia szycia sprzedam. Byd- godz. ll-tej z kaplicy szpitala w Wyrzysku. zwała 3.4 pre XII. 4 
WNIKA ęgowo: KIEROWNIKA szcz. Sierocą 24-12, o iadamia k nych i h r. o godz. 21.15 przez 
= SR” w zatrudni natychmiast MHD Bydgoszcz, go: (2037 ag” zawia a krewny za ay 4 M Ob.. którego zna kordik- dla mężczyzn i kobiet od lat 16-tu 
Plac Wolności 7, (12121k tor proszę zwrócić doj] Zapisy i informacje w sekretariacie przy 


vl. Piernikarskiej 3/7 tel. 15-51 każdego dnia 


szukujemy dla Gminnych Spółdzielni i PZGS-u. 


Zgłoszenia e PZGS „Samopomoc Chłop- 
ska” n T ul, Nadbrzeżna 17. _ U2117k 


mmy Er w Niedoly, 
pow, p OSOSZCZ, wzywam |pOKÓJ kuchnią, łazien- |1" POKOJU z kuchnią 
p> rarae a = ką, zamienię na półtora |zamienię na domek ze 
ah bał ny i w |ewent. 2 pokoje kuchnią. |stajnią i ziemią. Byde 
przeciwnym razie rem r Oferty IKP Bydgoszcz |goszcz, Dworcowa 44-2. 


RADIO  „„Pionier” sprze- 
dam. Bydgoszcz, Lipowa 
4-2 od godz. 16-tej. (12116g 


SYPIALNIĘ 


ś. p. 


Władysław Lemke 


emeryt PKP w 77 roku życia 


KONTYSTA(STKA) potrzebny od zaraz Spółdziel- 


nia „Współpraca” Inowrocław, Marchlewskiego 39. korzystnie 


PA SPB” TYT TT 


12118k nę do odpowiedzialn. 
- predan. zz, ul.|] zmarł dnia 4. I. 1953 r. opatrzony Sakramen- sądowej. Krawczak Kazi- | 12053 (12883 (12097g 
| | LODÖWKĘ elektryczną Ą (120929 pu 4 A hy a w bob toba A Kay, miera. COCO (EETIEENRE OWA R ZCZYNAKOZRZERZZEZZOORYWOARYCEWNELZZNY ZA 
| KUPNO | lub gazową oraz silnik] —————— ————— . r. o godz. z plicy cmentarza Staro- os EGAM Zofi Fo- 
elektryczny od 5—7 KW |MASZYNKĘ do podnosze- farnego przy ul. Grunwaldzkiej. TRZ e A 
WARSZTAT tkacki kupię |prądu zmiennego kupię. |nia oczek uniwersalną O czym Eua *. w O bonratenl i iira M F per 4 ANA H U MM O R 
Maria Szmelter. Laskowi- |Oferty IKP Bydgoszcz |sprzedam. Kołłątaja 4 Bydgoszcz raniona T. 35% r (12127g $| waniem fałszywych plo- =P 
ce, pow. Świecie. _(12035k |„12047". (120478 |m. 1, (12112g yog tek, w przeciwnym razie 


MASZYNĘ do pisania w 
dobrym stanie kupię. Byd 


Bocianowo 29 m. 
8 (121113 


DOBRĄ maszynę do szy- 
cia i gitarę kupię. Ma- 
kowski. Bydgoszcz, Bocia- 
nowo 32-3. (12110g 


RADIO 


6.30 Dziennik poranny. |— kurs I. 17.00 Wiadomo- 
i 


6.50 Muzyka. 
mości poranne. 8.00 Kon- 
cert artystów radzieckich 
Bdg. Pr. I. 11.45 „Głos 
mają kobiety”. 12.04 Dzien 
nik południowy. 12.15 „Na 
swojską nutę”. 12.45 Au- 
dycja dla wsi. 13.00 Pieśni 
kompozytorów rosyjskich 
! hiszpańskich. 13.15 Kon- 
cert rozrywkowy. 14.00 
Audycja szkolna dla klas 
I II, VI i VII. 14.50 Swoj- 
skie melodie gra zespół 
harmonistów. 15.10 Opo- 
wiadanie  Polewoja pt. 
„„Wykład”, 15.30 Audycja 
słowno-muzyczna dla dzie 
ci pt. „Przy głośniku”. 
16.00 Wszechnica Radiowa 


7.55 Wiado- |śc 


we. 18.30 
Odpowiedzi Fali 49. 18.42 
Recital skrzypcowy Jana 
Wawrzyniaka, 19.02 Akor- 
deon solo i w zespole 19.10 
21 lekcja języka rosyj- 
skiego. 19.30 „Muzyka i 
aktual.” 20.00 „Dla każde- 
go coś miłego”. 20.58 Stan 
pogody. 21.00 Dziennik 
wieczorny i wiadomości 
sportowe. 21.30 Muzyka ta 
neczna, 22.00 Wszechnica 
Radiowa kurs II. 22.20 Pol 


SAMOCHÓD marki „Opel 
—Super 6” w bardzo do- 
brym stanie  sprześam. 
Zalewski Michał. Słupsk, 
Garncarska 12. (12053 


| Pracy poszurusa [i 


SAMODZIELNA przyjmie 
pracę przy małej rodzinie 
lub u samotnej osoby. O- 


ferty IKP Bydgoszcz 
.;12095”, (12095g 


SAMODZIELNIE  popro- 
wadzę gospodarstwo, ma- 
łej kulturalnej rodzinie. 
Chętnie wyjazd. Oferty 
IKP Bydgoszcz „,12093”. 
(12093g 


NAUKA 


23.00 Piotr Czajkowski — |TRZYMIESIĘCZNE nowo 


Symfonia nr 1 
23.50 Ostatnie wiadomości. 


g-moll. |czesne korespondencyjne 


kursy księgowości. Łódź 
1 — skrytka 163,  (11806k 


w styczniu 1953 r. 


ZGUBIONO przepustkę 
Bydgoskich Zakładów 
Mięsnych. Trzosek Janina 


(12106g 


ZGUBIONO kartę mel- 
dunkową nr G/XV/154498 
Michalkiewicz Emilia. Po- 
znań. (12100 


ZGUBIONO dowód BOKP 
— Gdańsk nr 466678 Rataj- 


czak Jan. Bydgoszcz, ul. 
Grunwaldzka 39 m. 2. 
(12094g 


ZAGUBIONO kartę mel- 
dunkową na nazwisko Ku 
cał Czesław nr F, IV 
110462, (12113g 


| posioy wore |] 


STARSZA pomoc domo- 
wa do nauczyciela na 
wieś potrzebna. Oferty 
IKP Bydgoszcz „12070”, 
(120705 


POTRZEBNY samotny po 


mocnik młynarski. Pensja 


do omówienia. Oferty 
IKP Toruń „,,100”, (8974 
PANIENKA do podnosze- 
nią oczek potrzebna od 
zaraz. Oferty IKP Byd- 
goszcz „,12114”, (12114g 


POMOC domowa lub star 
sza |do dziecka natych- 
miast potrzebna, Wawrzy- 
niaka 15. (12115 


UCZNIÓW kominiarskich 
na Bydgoszcz poszukuje- 
my. Adres 
Bydgoszcz, 


wskaże IKP 


(12152g 


pociągnę do odpowie- 
dzialności sądowej. Stani- 
sławska Walentyna. 

: (12120 


POKOJU POSZUKUJĄ 


SAMOTNA rencistka po- 
szukuje pokoju wspólne- 
go, w zamian pomogę w 
pracy domowej lub pro- 
bostwie. Miejscowość o- 
bojętna. Adres wskaże 
IKP Bydgoszcz. (120967 


3'MAŁE pokoje kuchnią, 
elne, centrum, 
wszelkimi wygodami, za- 
mienię na 3 duże. Adres 

wskaże IKP Bydgoszcz. 
(12110 


TLDCIK] PAYLAR LE 
Papier biały gazet rot 
mat. kl. VIL 50 g 63 cm 

$ E-IV-10502 


REDAKCJA | ADMINISTRACJA W BYDGOSZCZY || REDAGUJE KOLEGIUM. — WYDAWCA I DRUK: SPOŁDZIELNIĄ WYDAWNICZA 
„PRASA DEMOKRATYCZNA — NOWA EPOKA", WARSZAWA, SNIADECKICH 16 


ODDZ. W BYDGOSZCZY, CZERW. ARMII 18/20, TEL. 33-41, 33-42, DRUKARNIA 1899. 


OGŁOSZENIA DROBNE pc 1.50 zi ża stow Jgt 

milimetr.: w tekście 10,50, za tekstem 4.50. neżrologi 36 
za 1 mm. Ogłoszenia w specjalnej rubryce 30 zł za 1 wiers? 
2-łamowy (za tekstem) W niedziele ! świeta 50% drożej 


: Gene Stalina 
to PKO IKP nr VI-140. 


ogłoszeń w By 
(Pod Arkadami) Tel. 24-29. 


Be 


